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Drogi kołowe w Państwie Rosyjskiem. 
Znaczenie dróg kołowych obecne i przyszłe. P r z y t a c z a m y 

poniżej garść wiadomości i u w a g o d r o g a c h k o ł o w y c h w P a ń ­
s t w i e Rosyjskiem. S p r a w a d r ó g k o ł o w y c h ( b i t y c h i g r u n t o ­
w y c h ) w Państwie R o s y j s k i e m jest d l a C e s a r s t w a j a k i K r ó ­
l e s t w a P o l s k i e g o żywotną, g d y ż d r o g i te, są n i e j a k o w y k ł a d ­
n i k i e m potęg i k u l t u r a l n e g o r o z w o j u Państwa i mają b a r d z o 
ważne z n a c z e n i e d l a r o z w o j u e k o n o m i c z n e g o . S p r a w a d r ó g 
k o ł o w y c h w Państwie R o s y j s k i e m by ła z a n i e d b a n a p r z e z czas 
d ług i ; więce j z w r a c a n o u w a g i n a r o z w ó j s iec i d r ó g że laznych, 
p o m i m o , że d r o g i k o ł o w e spełniają z a d a n i e d r ó g d o j a z d o ­
w y c h do dróg żelaznych. T o też obecnie z w r ó c o n o u w a g ę 
n a tę część g o s p o d a r s t w a p a ń s t w o w e g o i zaczęto p r z y g o t o ­
w y w a ć p r o j e k t y r o z w o j u i ulepszeń d r ó g k o ł o w y c h . K i e d y 
i j a k i e p r o j e k t y zostaną w p r o w a d z o n e w życ ie , przysz łość 
okaże; n a t u r a l n i e u r z e c z y w i s t n i e n i e p r z y g o t o w y w a n y c h p r o ­
j e k t ó w m i n i s t e r y a l n y c h będzie w śc is łym związku z w p r o w a ­
d z e n i e m w życ ie r e f o r m p a ń s t w o w y c h w o g ó l e , a w szczegó l ­
ności r e f o r m z i e m s t w t a m , g d z i e są j u ż z i e m s t w a , i z w p r o w a ­
d z e n i e m i c h t a m , g d z i e d o t y c h c z a s n i e istnieją. Z d a j e się, 
że wkrótce z m u s i s f e ry o d p o w i e d n i e j eszcze j e d n a o k o l i c z ­
ność do zajęcia się l o s e m z a n i e d b a n y c h d o t y c h c z a s d r ó g k o ­
łowych: tą okolicznością j es t r o z w ó j i u d o s k o n a l e n i e l o k o m o -
c y i s a m o j a z d o w e j , która z a c z y n a się stawać n i e t y l k o p r z e d ­
m i o t e m s p o r t u i z b y t k u , l ecz n o w y m p o w a ż n y m c z y n n i k i e m 
e k o n o m i c z n y m . Przypuszczać należy, iż w w i e l u w y p a d ­
k a c h , g d y w danej o k o l i c y n i e m o ż e powstać d r o g a żelazna 
n o r m a l n a l u b wązkotorowa , c z y to z p o w o d u n i e p e w n e j z y -
skownośc i , c zy też ze w z g l ę d ó w s t r a t e g i c z n y c h i t . p. , p r a w i ­
d ł o w o urządzona k o m u n i k a c y a s a m o j a z d o w a m o ż e zastąpić 
do p e w n e g o s t o p n i a drogę żelazną. N a szosach z a g r a n i c z ­
n y c h „ k u r y e r k i " p o c z t o w e , kursujące jeszcze u nas k u u t r a ­
p i e n i u i n i e w y g o d z i e publ icznośc i , przeważnie należą j u ż do 
przeszłości , g d y ż wszędzie p r a w i e a r c y n i e w y g o d n e te w e h y -
ku ły zastąpiono s a m o j a z d a m i . W w i e l u p r z y p a d k a c h n a w e t 
r u c h t o w a r o w y ( „ f r a c h t o w y " ) o d b y w a się j u ż zapomocą o d p o ­
w i e d n i c h samo jazdów. Należy t u wspomnieć , że przewóz g r o ­
m a d n y c iężarów po d r o g a c h b i t y c h p r z y p o m o c y s p e c y a l n y c h 
p a r o w o z ó w z n a n y j e s t n ie od d z i s i a j ; j u ż w r . 1870 w czas ie 
w o j n y f r a n c u s k o - p r u s k i e j b y ł y w użyc iu t a k i e p a r o w o z y . 
W N i e m c z e c h , A n g l i i i S t a n a c h Z j e d n o c z o n y c h po szosach 

i l ep ie j u t r z y m a n y c h d r o g a c h g r u n t o w y c h są w r u c h u całe 
poc iąg i , składające się z 2 — 1 5 w o z ó w , c iągn ionych p r z e z o d p o ­
w i e d n i e l o k o m o t y w y p a r o w e l u b g a z o w e . F a b r y k a J o h n 
F o w l e r et C - i e w L e e d s w y p u s z c z a w świat tysiące t a k i c h 
l o k o m o t y w . W c h o d z i również w użycie i m a przysz łość 
p r z e d sobą popęd e l e k t r y c z n y n a szosach , z n a p o w i e t r z n y m i 
p r z e w o d n i k a m i , w o z y p o d p r z e w o d a m i biegną n ie po s z y n a c h , 
l ecz w p r o s t po z i e m i , n i e w y m a g a j ą c b u d o w y d r o g i c h t o rów , 
s z y n o w y c h . 

W i d z i m y więc , że d r o g i k o ł o w e w w i e l u w y p a d k a c h z a ­
stąpić mogą ko le j e i k o l e j k i p o d j a z d o w e ; a b y to j e d n a k nastą­
pi ło , p o w i n n y one b y ć dobre . T o z a p e w n e n i e prędko nastą­
p i ; n a r a z i e m o ż e m y t y l k o stwierdzić f a k t , że w o s t a t n i c h c z a ­
sach s p r a w a d r ó g k o ł o w y c h wysz ła ze s f e ry z a p o m n i e n i a . 
M a m y t u n a myśli działalność D e p a r t a m e n t u G o s p o d a r c z e g o 
M i n i s t e r y u m S p r a w W e w n ę t r z n y c h , który obecnie p r z y g o t o ­
wał do r o z p o z n a n i a w D u m i e p r o j e k t o urządzeniu d r ó g k o ­
ł o w y c h . 

Ilość dróg. N i m nastąpi r e f o r m a w s p r a w i e d r ó g k o ł o w y c h , 
w a r t o c h o ć b y w z a r y s a c h o g ó l n y c h poznać gospodarkę n a d r o ­
g a c h k o ł o w y c h w Państwie R o s y j s k i e m . M a m y dobrą spo ­
sobność . S t a r a n i e m D e p a r t a m e n t u G o s p o d a r c z e g o M i n i s t e ­
r y u m S p r a w W e w n ę t r z n y c h ukazało się w r . 1902 dzieło p . n . 
„ R o s y a p o d w z g l ę d e m d r o g o w y m " , n a p i s a n e p r z e z W . F . M E -
Y E N A , i n s p e k t o r a d r ó g p r z y Ministeryum S p r a w W e w n ę t r z n y c h . 
S t e m p e l u r z ę d o w y tego dzieła ( w y d a n e j es t ono s t a r a n i e m w y ­
żej w s p o m i a n e g o D e p a r t a m e n t u ) daje p e w n o ś ć ścisłości , a spo­

sób t r a k t o w a n i a r z e c z y p r z e z autox*a z a p e w n i a bezstronność . 
Dz ie ło t o z a w i e r a , oprócz r y s u h i s t o r y c z n e g o r o z w o j u d r ó g 
że laznych i k o ł o w y c h w Państwie R o s y j s k i e m , w ie le d a n y c h 
s t a t y s t y c z n y c h , tyczących się obecnego s t a n u dróg żelaznych, 
w o d n y c h i k o ł o w y c h . D a n e te są n a g r o m a d z o n e z n i e l a d a 
nakładem p r a c y , r o z r z u c o n e są j e d n a k w dz ie le , mającem 
i n q u a r t o przeszło 2 0 0 0 s t r o n i c , dość c h a o t y c z n i e ; na jważn ie j ­
sze dane s t a t y s t y c z n e są z e b r a n e p r z e z nas w t a b l i c y , d o ­
łączonej do n i n i e j s z e j p r a c y . 

D a n e te są zebrane o d d z i e l n i e d l a g u b e r n i i C e s a r s t w a 
i Kró l es twa ; dane tyczące się Kró les twa , n ie są t a k szczegó ­
ł o w e i zupe łne j a k d l a C e s a r s t w a . P . M E Y E N t raktował K r ó ­
l e s t w o P o l s k i e pobieżnie j , n i e rozporządzając w i d o c z n i e d o ­
s t a t e c z n y m materya łem. Niektóre b r a k i , o i l e można b y ł o , 
dopełni l iśmy. 

P r z y układaniu t a b l i c y staraliśmy się dać obraz P a ń ­
s t w a R o s y j s k i e g o p o d w z g l ę d e m d r ó g żelaznych, w o d n y c h 
i w szczególnośc i k o ł o w y c h o r a z s t a n u t y c h o s t a t n i c h w z a ­
leżności od l e p s z y c h l u b g o r s z y c h m i e j s c o w y c h w a r u n k ó w 
g r u n t o w y c h i k l i m a t y c z n y c h i od m n i e j l u b więce j d o s k o n a ­
łej g o s p o d a r k i d r o g o w e j . 

Objaśnienie tablicy. W p i e r w s z y c h r u b r y k a c h są dane 
c y f r o w e , tyczące się podz ia łu a d m i n i s t r a c y j n e g o dane j g u ­
b e r n i i , j e j o b s z a r u i z a l u d n i e n i a ; l i c z b y te są ważne, g d y ż 
z n i c h m o ż n a w n i o s k o w a ć , c z y d a n a g u b e r n i a wzg lędnie jest 
należyc ie z a o p a t r z o n a w środki k o m u n i k a c y j n e , oraz o i l e 
d r o g i k o m u n i k a c y i są w nie j po t rzebne . Następne r u b r y k i 
dają po jęc ie ogó lne o jakości g r u n t u i k l i m a c i e każdej g u ­
b e r n i i , co umożl iwia z o r y e n t o w a n i e się, w j a k i c h w a r u n ­
k a c h z n a j d u j e się d a n a g u b e r n i a p o d wzg lędem d r ó g k o ł o ­
w y c h : c z y przeważający w n ie j g r u n t w y m a g a b u d o w a n i a 
d r ó g b i t y c h , c z y d r o g i g r u n t o w e są o d p o w i e d n i e do p r z e w o ­
żenia c iężarów i w j a k i c h p o r a c h r o k u w szczególności . N a ­
stępnie idą t r z y g ł ó w n e r u b r y k i , a m i a n o w i c i e : 

1) Drogi żelazne. P o d a n o d ługość ogólną d r ó g żela­
z n y c h w g u b e r n i ; d ługość w sażeniach, przypadającą n a 
1 wiorstę k w a d r , i n a 1 mieszkańca, oraz w przybl iżeniu n a ­
tężenie r u c h u t o w a r o w e g o , w y r a ż o n e p r z e z i lość tysięcy p u ­
d ó w t o w a r ó w , które p r z y w i e z i o n e zostały n a w s z y s t k i e s t a ­
cye dane j g u b e r n i i które z t y c h s t a c y i zostały w y p r a w i o n e 
średnio w przeciągu r o k u . L i c z b y te dają w przybl iżeniu 
po jęc ie o natężeniu r u c h u t o w a r o w e g o n a d r o g a c h z w y c z a j ­
n y c h d o j a z d o w y c h do s t a c y i d r ó g że laznych. 

2) Drogi wodne. P o d a n o o d d z i e l n i e t r z y k a t e g o r y e d r ó g 
w o d n y c h : a) d ługość dróg sp ławnych w r a z z długością w s a ­
żeniach n a 1 wiorstę k w a d r . ; b) d ł u g o ś ć d r ó g w o d n y c h , n a 
k t ó r y c h o d b y w a się k o m u n i k a c y a p a r o s t a t k o w a ; c) d ługość 
d r ó g w o d n y c h , o d p o w i e d n i c h t y l k o do sp ławu t r a t e w . N a d t o 
są d a n e s t a t y s t y c z n e , j a k wyże j w r u b r y c e d r ó g żelaznych, 
0 r o c z n y m r u c h u t o w a r o w y m n a w s z y s t k i c h p r z y s t a n i a c h 
dane j g u b e r n i . 

/ 3) Drogi kołowe p o d z i e l o n o n a : 1) szosowane i b r u k o w a ­
ne i 2) g r u n t o w e . D l a d r ó g pierwsz€;j k a t e g o r y i p o d a n o d l a 
każdej g u b e r n i o d d z i e l n i e , d ługość i c h ogólną i d ługość w sa­
żeniach n a 1 wiorstę k w a d r , i n a j e d n e g o mieszkańca. Z dłu­
gośc i ogó lne j t y c h d r ó g o d d z i e l n i e w y k a z a n a jest d ługość 
d r ó g b i t y c h , z b u d o w a n y c h p r z e z M i n i s t e r y u m K o m u n i k a c y i 
1 u t r z y m y w a n y c h p r z e z to M i n i s t e r y u m , j a k o też z b u d o w a ­
n y c h p r z e z M i n i s t e r y u m K o m u n i k a c y i i o d d a n y c h m i e j s c o ­
w y m i n s t y t u c y o m z i e m s k i m do u t r z y m y w a n i a z a pewną r o c z ­
ną z a p o m o g ę od w i o r s t y . O d d z i e l n i e również jest p o d a n a 
d ł u g o ś ć d r ó g b i t y c h , z b u d o w a n y c h przez i n s t y t u c y e , z o s t a ­
jące p o d zarządem M i n i s t e r y u m S p r a w W e w n ę t r z n y c h (t. j . 
p r z e z z i e m s t w a l u b rządy g u b e r n i a l n e ) ; d r o g i te p o d z i e l o n o 
n a d w i e k a t e g o r y e : j e d n a o b e j m u j e t r a k t y , t . j . d r o g i b i te n a 
c a ł y m obszarze między p e w n y m i p u n k t a m i , n p . m i a s t a m i ; 
d r u g a p r z e d s t a w i a d ługość cząstkowych zabrukowań n a z i e m -
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s k i c h d r o g a c h g u b e r n i i w t y c h m i e j s c a c h , g d z i e to w y w o ł a n e 
b y ł o koniecznością u l e p s z e n i a p r z e j a z d u . N a d t o d l a k i l k u 
g u b e r n i i p o d a n o k a t e g o r y e szos s t r a t e g i c z n y c h , z b u d o w a n y c h 
i z a w i a d y w a n y c h przez M i n i s t e r y u m W o j n y . W r u b r y c e d r ó g 
g r u n t o w y c h p u b l i c z n y c h (traktów) umieści l iśmy następujące 
d a n e : Ogólną i c h d ługość w w i o r s t a c h , d ługość w sażeniach 
n a 1 wiorstę k w a d r , i n a I - g o mieszkańca, w r e s z c i e d ł u g o ś ć 
w w i o r s t a c h t y c h dróg , które są w z a w i a d y w a n i u M i n i s t e ­
r y u m K o m u n i k a c y i . D a l e j są u m i e s z c z o n e wiadomośc i , t y ­
czące się ś r o d k ó w , z j a k i c h u t r z y m y w a n o do 1895 r . d r o g i 
b i t e i g r u n t o w e , zostające w z a w i a d y w a n i u M i n i s t e r y u m 
S p r a w W e w n ę t r z n y c h ; jeżel i n a u t r z y m a n i e i c h w y d a t k o ­
w a n o s u m y o d d z i e l n e g o p o d a t k u d r o g o w e g o , t o p o d a n a j es t 
i c h w y s o k o ś ć (roczna) ; jeżeli zaś d r o g i te u t r z y m y w a n o po ­
winnością naturalną ludnośc i , t o o z n a c z o n o je j wartość p i e ­
niężną. Następnie p o d a n a jest w y s o k o ś ć s u m y , j a k a by ła 
p r z e d r . 1895 p o b i e r a n a (rocznie) z każdej g u b e r n i n a u t r z y ­
m a n i e r óżnych i n s t y t u c y i adminis tracy jno -sądowych , która 
to s u m a n a m o c y p r a w a z d. 1 c z e r w c a 1895 r . została 
obrócona n a p o p r a w ę s t a n u m i e j s c o w y c h d r ó g k o ł o w y c h 1 ) . 

N a poszczegó lne p o w i a t y dane j g u b e r n i i s u m y d r o g o w e 
mogą b y ć w y d a t k o w a n e a lbo w zależności od o g ó l n e g o d l a 
całej g u b e r n i p l a n u r obó t d r o g o w y c h , t . j . niazależnie od w y ­
sokości s u m d r o g o w y c h , p o b i e r a n y c h z d a n e g o p o w i a t u , a lbo 
też w g r a n i c a c h s u m , p o b i e r a n y c h z każdego p o w i a t u . P o n i e ­
w a ż j e s t to szczegó ł w a ż n y g o s p o d a r k i d r o g o w e j , pomieśc i ­
l i śmy oddzielną rubrykę , w które j ob jaśn iony jest sposób 
w y d a t k o w a n i a s u m d r o g o w y c h n a poszczegó lne p o w i a t y . 

Dowiedz ioną i znaną ogó ln ie rzeczą j es t , że pos tępy 
g o s p o d a r k i d r o g o w e j pozostają w śc i s łym związku z o r g a -
nizacyą s łużby t e c h n i c z n e j . I m o r g a n i z a c y a s łużby d r o g o ­
we j j e s t d o s k o n a l s z a , a j e j b y t m a t e r y a l n y lepie j zabezp ieczo ­
n y , t e m p r a c a j e j j es t większą i w y n i k i p r a c y s k u t e c z n i e j s z e . 
D l a t e g o umieści l iśmy oddzielną rubrykę „Organizacya t e c h ­
n i c z n a " , w której poda l i śmy wiadomośc i o składzie i uposaże ­
n i u m a t e r y a l n e m s łużby t e c h n i c z n e j p r z y z i e m s t w a c h g u b e r -
n i a l n y c h (względnie p r z y rządach g u b e r n i a l n y c h w g u b e r ­
n i a c h , w k tórych z i e m s t w n iema) i p r z y z i e m s t w a c h p o w i a ­
t o w y c h l u b p r z y urzędach p o w i a t o w y c h t a m , g d z i e z i e m s t w 
n i e m a ) . N a d t o p o d a n o sumę, w y d a t k o w a n ą r o c z n i e n a dozór 
t e c h n i c z n y w całej g u b e r n i . 

W r e s z c i e , a b y przedstawić działalność każde j g u b e r n i 
w p i e r w s z e m pięcioleciu k o r z y s t a n i a z s u m kapita łu d r o g o ­
w e g o , u t w o r z o n e g o n a zasadz i e p r a w a z d . 1 c z e r w c a 1895 r . , 
u m i e s z c z o n o następujące d a n e : przec iętny k o s z t z b u d o w a n i a 
1 w i o r s t y szosy l u b d r o g i b r u k o w a n e j ; i lość w i o r s t d r ó g b i ­
t y c h , z b u d o w a n y c h w okres ie pięciolecia 1 8 9 5 — 1 9 0 1 z s u m 
kapitału d r o g o w e g o , z podz ia łem tej i lości n a t r a k t y i n a 
o d d z i e l n e działki z a b r u k o w a n e ; w y s o k o ś ć s u m y w y d a t k o w a ­
nej w p o m i e n i o n e m pięc io lec iu z kapitału d r o g o w e g o . 

W s z y s t k i e zebrane w t a b l i c y d a n e , r a z e m wzięte , dają 
o b r a z Państwa p o d w z g l ę d e m r o z w o j u d r ó g k o m u n i k a c y j n y c h 
w o g ó l e , a g o s p o d a r k i n a d r o g a c h k o ł o w y c h w szczegó lnośc i . 

T a b l i c a t a n a s u w a następujące u w a g i . J a k p o w i e d z i e ­
l i ś m y w y ż e j , d r o g i k o ł o w e są dope łn ien iem d r ó g w o d n y c h 
i że laznych . S t a n e k o n o m i c z n y dane j o k o l i c y się p o l e p s z a , 
o i l e p e w n a d r o g a żelazna l u b w o d n a m a ułatwioną k o m u n i -
kacyę ko ł ową z okolicą p r z y p o m o c y o d p o w i e d n i e j ilości d o ­
b r y c h dróg k o ł o w y c h , n a k t ó r y c h r u c h t o w a r o w y może o d b y ­
w a ć się p r z e z ca ły r o k . T a k i e m i d r o g a m i d l a w s z y s t k i c h 
p r a w i e g u b e r n i i C e s a r s t w a i Kró les twa , ze w z g l ę d u n a r o d z a j 
g r u n t u i k l i m a t są d r o g i b i t e l u b b r u k o w a n e , g d y ż z w y k ł e 

- g r u n t o w e , choc iażby na j l ep ie j u t r z y m y w a n e , są n i e o d p o w i e ­
d n i e do r u c h u t o w a r o w e g o w p e w n y c h p o r a c h r o k u (np. w j e s i e ­
n i i n a wiosnę) . Najczęśc ie j są d r o g i g r u n t o w e n iemoż l iwe 
do r u c h u t o w a r o w e g o w t e d y , k i e d y p r z e w ó z j e s t n a j p i l n i e j ­
s z y . C e s a r s t w o i K r ó l e s t w o są k r a j a m i w y b i t n i e r o l n i c z y m i , 
w y w o ż ą c y m i swo je p r o d u k t y , p r o d u k t y r o l n i c z e są j u ż g o t o ­
w e do w y w o z u późną jesienią, a więc w t e d y , k i e d y d r o g i 
g r u n t o w e są przeważnie n iemoż l iwe do r u c h u t o w a r o w e g o ; 
o n iedogodnośc iach k o m u n i k a c y i osobowej n a d r o g a c h g r u n ­
t o w y c h d l a m i a s t i o sad , leżących zdała od d r ó g że laznych, 
n i e będz iemy mówi l i , j a k o o r z e c z y drugorzędne j w s t o s u n k u 
do r u c h u t o w a r o w e g o . W i d z i m y w ięc , że d l a w s z y s t k i c h 
p r a w i e g u b e r n i i C e s a r s t w a i Kró l e s twa d r o g i b i t e l u b b r u k o ­

w a n e są niezbędne, j a k o d r o g i p o d j a z d o w e do d r ó g że laznych 
l u b do d r ó g w o d n y c h . 

W państwach E u r o p y z a c h o d n i e j i ś rodkowe j r o z w ó j 
s i e c i d r ó g b i t y c h poprzedz i ł p r z y n a j m n i e j o j e d n o s tu lec i e 
r o z w ó j d r ó g że laznych. T e o s t a t n i e znalazły t a m j u ż g o t o w ą 
sieć o d p o w i e d n i c h d r ó g d o j a z d o w y c h — s z o s . W Państwie 
R o s y j s k i e m n a t o m i a s t m a m y w p r o s t p r z e c i w n e z j a w i s k o : 
d r ó g b i t y c h , z wy ją tk iem K r ó l e s t w a P o l s k i e g o , m o ż n a po ­
wiedzieć , n i e b y ł o p r a w i e w c a l e w początku s t u l e c i a X I X - g o , 
k tó rego k o n i e c o d z n a c z a się g w a ł t o w n y m r o z w o j e m s i e c i 
d r ó g że laznych. D ł u g o ś ć t y c h t raktów b i t y c h , które b y ł y 
z b u d o w a n e w p i e r w s z e j p o ł o w i e s t u l e c i a X I X - g o , wzg lędnie 
do o b s z a r u C e s a r s t w a była b a r d z o n i e z n a c z n a . W d o d a t k u 
rząd od r . 1864 zwracał wyłączną u w a g ę i si ły n a r o z w ó j s i e c i 
d r ó g że laznych, zapominając o w a ż n y m d l a n i c h r o z w o j u d r ó g 
b i t y c h . Przytacza l i śmy j u ż d a n e 2 ) , tyczące się s t o s u n k u d ł u ­
gośc i ogó lne j d r ó g b i t y c h do d ługośc i ogó lne j d r ó g że laznych 
w n iektórych państwach. N i e miel iśmy w t e d y d o k ł a d n y c h 
d a n y c h , t y c z ą c y c h się P a ń s t w a R o s y j s k i e g o . O b e c n i e dane 
te p r z y p o m i n a m y , uzupełniając j e ścisłemi l i c z b a m i d l a C e s a r ­
s t w a i Kró lestwa, w y p r o w a d z o n e m i n a p o d s t a w i e p r a c y 
p. M E Y E N A . 

Stosunek długości ogólnej 
Państwo dróg bitych do długości 

ogólnej dróg żelaznych. 
R z e s z a N i e m i e c k a . 4,3 
P r u s y 2,0 
E r a n c y a 10,0 
A n g l i a . 7,0 
Austryą 3.0 
W ę g r y 1,3 
D a n i a 2,0 
S z w e c y a . . . . . . . . . . . . 3,0 
N o r w e g i a 13 0 
B e l g i a 2',5 
W ł o c h y 4,0 
S t a n y Z j e d n o c z o n e 1,3 
R o s y a E u r o p e j s k a (bez F i n l a n d y i i K a u k a z u ) 0,6 
r\jj • T • I C e s a r s t w o 0,39 
O d d z i e l n i e { K r ó l e s t w 0 p o l s k i e . . . . 3 ) 0 

Z z e s t a w i e n i a p o w y ż s z e g o w i d z i m y , że w państwach , 
p rzodu jących w p o c h o d z i e k u l t u r a l n y m , w s p ó ł c z y n n i k 

d ł u g o ś ć d r ó g b i t y c h . . . 
^ T~,—r—; .—; r jest w n a i g o r s z y m w y p a d k u r ó w n y 
d ługość d r o g że laznych J r J 

1,3, t y m c z a s e m d l a Państwa R o s y j s k i e g o (bez E i n l a n d y i , K a u ­
k a z u i R o s y i A z y a t y c k i e j ) w s p ó ł c z y n n i k t e n w y n o s i z a l e ­
d w i e 0,6; jeżeli zaś o d d z i e l n i e wziąć C e s a r s t w o i K r ó l e s t w o 
P o l s k i e , t o d l a p i e r w s z e g o w s p ó ł c z y n n i k r ó w n a się t y l k o 0 ,39, 
g d y d l a d r u g i e g o aż 3,0. W Kró les twie w i ę c r o z w ó j d r ó g b i ­
t y c h n i e p r z e d s t a w i a się t a k opłakanie , j a k w C e s a r s t w i e . 
, T , , y d ł u g o ś ć d r ó g b i t y c h 
W s p ó ł c z y n n i k — n . — r- i es t t u n a w e t w y ż -

d ł u g o s c d r o g że laznych 
szy niż w ośc iennych P r u s a c h i r ó w n y takiemuż w A u s t r y i 3 ) . 
N a te, wzg lędnie niezłe, w a r u n k i , w j a k i c h z n a j d u j e się K r ó ­
l e s t w o P o l s k i e p o d w z g l ę d e m r o z w o j u s i e c i s z o s o w e j , z ł oży ło 
się w ie le c z y n n i k ó w : b l izkość państw środkowo-europe jsk i ch , 
r o z w ó j przemysłu , działalność b. R a d y A d m i n i s t r a c y j n e j o r a z 
b. B a n k u P o l s k i e g o , k tóry w y p o ż y c z a ł z n a c z n e s u m y n a b u ­
d o w ę szos i t . p . N a t o m i a s t w C e s a r s t w i e s t o sunek d ł u g o ś c i 
d r ó g b i t y c h do d ługośc i d r ó g że laznych jest n i e z m i e r n i e m a ł y , 
co świadczy o t e m , że rząd n i e zdawał sobie s p r a w y z w a ż n o ­
ści d r ó g b i t y c h . Z a l e d w i e w 1 6 - t u g u b e r n i a c h P a ń s t w a R o ­
s y j s k i e g o d ł u g o ś ć d r ó g b i t y c h jest większa o d d ługośc i d r ó g 
że laznych ; z t y c h 16 g u b e r n i i 10 należy do K r ó l e s t w a P o l ­
s k i e g o ; w 10 g u b e r n i a c h s t o s u n e k d ługośc i d r ó g b i t y c h do 
d ługośc i d r ó g że laznych n i e j es t m n i e j s z y od 2, a t y l k o w 6 - c i u 

.Gospodarka 

') O prawie z d. 1 czerwca 1895 r. pomówimy obszerniej dalej. 

2) Por. Przegląd Techniczny M 36 r. b., artykuł 
szosowa za granicą". 

3) Rozwój sieci szos i dróg żelaznych nie przedstawia się w Kró­
lestwie tak dodatnio, jakby o tem można było sądzić na podstawie 

, , . ., długość dróg bitych . . , 
wysokości współczynnika —=—;—-—— — ; trzeba wziąć pod 

J r J długość dróg żelaznych r 

uwagę, że w Królestwie gęstość sieci szos i dróg żelaznych jest 
znacznie mniejsza niż w sąsiedniej Austryi lub Prusach. D l a ściślej­
szego porównania rozwoju sieci szosowej względnie do rozwoju sieci 
dróg żelaznych w różnych państwach, należałoby współczynniki po­
wyższe uzależnić od gęstości sieci szosowej Zrobić tego na razie 
nie możemy, nie posiadając pod ręką odpowiednich danych cyfrowych. 
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G U B E R N I A 

Stan dróg komunikacyjnych w Państwie Rosyjskiem w r. 1901. 
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Od 1 czerwca 1895 r. do 1 sty­
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gowych, utworzonych na mocy 
prawa z d. 1 czerwca 1895 r. 
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22,9 

43,6 

13,4 

(ilina 2.r)7„, 
1'ia.sek 50'7„. 
Błoto i t. p. -'•'>" „. 

Gninta piasrzy-
sto-frlinia-ste. 

(iiunta glinia-
sto-piasczystn 
i czarnoziem. 

Piasczyste. także] 
gliniaste i błota. 

Czarnozioin. 

Piaski i biota 
w części północ­
nej, glina i ił 
w południowej. 

3.3 

50,0. 

43,7 

10,3 

63,7 

29,9 

finnita h'kkio, 
gliniasto i pias-
c/,yste. 

Piasczysto-yli-
niastf. 

Piasc/.yslo-gli-
n i aste. 

i i i-mii.i glUrfuta 
i g l i n i a K t o - p i a H -
czystt'; dużo gra­
nitu narzutowe­
go. 

łJrunta gliniasto 
jiiasc/.ystt̂  i ka-
inicnislf. 

C z a r n o z i i ' i i t . 

49,6 

20,8 

53,8 

32,6 

35,6; 

31,5 

27,2 

46,4 

31,9 

Kamienisty 83*/, 
gliniasty 3^"/,' 
aumouMi 33*/, 

C/.arnoziom. 

T i asczy sto -gli­
niasty. 

łinint gliniasty, 
na południu guli 
czarno/.iem. 

riasc/ysty lub 
glinianty czar-
nozioiu. 

Pias czy sto-gli­
niaste i inarglo-
wate. 

Czarnoziem, 
nadto grunta 
kamieniste. 

Na północy czar 
nóziom; na połu­
dniu grunta ska 
listę. 

Czarnoziem. 

Grunta' gliniaste 
piasczyste i wa­
pienne. 

Ifiiżne grunta 
przejściowe, od 
czarnoziemu do 
gruntów północ­
nych. 

Czarnozie.m, 
nadto grunta 
ciężkie. 

Ciepły; raptowne 
zmiany tempera­
tury: jesień su-
ha. wiosna mo­

kra. 

I.ato dżdżyste, 
jesień i wiosna 
Huclie. zima os­
tra i sucha. 

Suchy i ostry. 

Umiarkowany: 
lato i jesień su­
che, zima często 
be /.Śnieżna. 

Suchy, mało opa­
dów atmosterycz 
li) cli. 

Suchy, ostry, 
lato mokre. 

Suchy i ostry. 

Ciepły, ilość1 opa­
dów niewielka, 
kilkodniowe 
deszcze rzadkie. 

Umiarkowany. 

Na północy su­
chy i ostry, na 
południu więcej 
wilgotny. 

Stały, suchy 
i ostry. 

Umiarkowany, 
zima. rzadkie 
zmiany pogody. 

Ostry, wilgotny. 

Ostry i wilgotny 

J.a.Lo *uel»o, j«>-
sień wilgotna. 

Suchy i ostry, 
raptowne pr/-«-j 
ścia od zimy do 
lata i odwrotnie. 

Ostry, przeważ­
nie suchy, tylko 
pół lata wilgot­
ne. 

Zima niestała, 
lato dosyć wil­
gotne. 

Zima mokra, la­
to wilgotne. 

Temperatura 
zmienna, klimat 
dość suchy. 

Nagłe przejścia 
od ostrej zimy 
do gorącego, su­
chego lata. 

Wilgotny, zmień 
ny, odwilże cze 
ste w czasie zi 
my. 

Suchy. 

Umiarkowany, 
suchy. 

Umiarkowany, 
wilgotny. 

Suchy, stały kli­
mat; deszczów 
długotrwałych 
prawio niema. 

Umiarkowany, 
szybkie i rapto­
wne zmiany 
temperatury. 

Ostry, wilgotny. 

Umiarkowany, 
lato wilgotne. 

Niestały, jesień 
bardzo wilgotna. 
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147 

1570 

147 

102 

1187 

I . 

10124 

22 773 

32 220 

6 220| 

46 333 

76 486 

123 945 

Gr u l> e r ii i e i o T H 
s U i e. 

11 706 

205 

48 

1445 

121 

35 

1169 

357 

1615 

117 

110 834 

30 723 

10 709 

137 980 

49 064 

16 530 

8 5.35 

97 073 

17 858 

15 545 

18 874 

60 980 

340 785 

L33 156 

34 563 

27 054 

16 702 

13 295 

107 928 

2 901 

11 655 

89,370; 

642,688 

163,384 

07,388 

79,458 

93,6( 16 

307,490 

1504,686 

214,390 

173,976 

368,274 

689,670 

494,229 

'12,556 

189,907 

357.019 

130,246 

32,610 

L661,393 

62,556 

98,392 

317,547 

758,326 

49,980 

478,822 

478,300 

343,230 

6,3 0,2 

0,6 0,02 

0,7; 0,02 

0,6 0,04 

3,8 0,07 

25,7 

2,4 

0,50 

0,07 

0,03 0,7 

6,8 o. 17 

3,31 0,86 

0,0 

0,9 

2,2 

0,13 

0,02 

0.031 

4,8 0,17 

1,8 

0,1 

0,04 

0,06 

21,2 1,17 

0,4 

1,1 

3.2 

7,1 

0,02 

0,03 

0,11 

0,33 

0,4 0,01 

4,2 0,14 

8,8 0,19 

1,0 0,08! 

224,875 

327,965 260 

80,980 383 

507,277 

49,00 

221,624 

400|861,560 

prywato 
132,840 

300 

550,181' 280 

324,312 

808,885 

316,897 

525,625 

390,983 

71,050 

187,728 

285,527 

332 

25G 

297 

73,850 15,540 

57,779156,944 

61,394 21,010 

25,000 42,388 

56,206 23,252| 

93,506 

72,115 

165,390 

31,202; 142,774 

) 93,200 

46,444 93,045 

47,00 i 50,240; 

:,oo 60,556 

189,907 

6,200! 20,507 

8,500 

712,132 

L8.100 

225,736 

11,180 

93,00 

192,779 

- 313,930 

50,696 

82,610 

80,336 

49,466 

98,392 

0,650 

6,965 

38,80 

198,00 

4,300 

1742,710' 

1898,032 

5374,914 

3140,086 

6054,114 

2281,248 

3227,300 

3755,465' 

1210,042: 

1542,026' 

3! IS 1,576 

1637.780 

391 1.521 

4089,500 

2074,004 

2026,444! 

4336,334 

2285,093 

2360,728 

2063,554 

7482,008 

3436,690 

1932,584 

2380,652 

1726,280 

4933,30: 

3147,850 

2008,834 

2470,302 

3997,700 

22.3 0,5 

22,1 0,7 

7,7 2,0 

27,1 0,7 

51.3 1,6 

20,4 

21,7 

40,0 

20,8 

17,1 

0,6 

1,21 

0,85' 

0,40 

0,53 

14.7 0,7 

30,1 0,74 

18.8 1,5 

18,2 5,97 

32,6 0,73| 

29,7 

7,5 

26,1 

31,1 

28,0 

28,2 

43,8 

13,0 

27,4 

17,5 

46,f! 

26,9 

19,4 

15,1 

0,75 

0,7' 

0,49 

1,11 

0,62 

1,43 

2,41 

0,40 

0,83 

0,6 

2,1 f 

0,03 

0,66 

0,98 

18,6 0,95 

21,49 

21,220 

7.500 

9 433 
-J- naturalna po­
winność wartości 

01 429 

125 233 

63 451 
-f- powinność na­
turalna wartości 

133 523 

90 515 

113972 
wartość po­

winności natur. 
62 000 

69 748 
naturalna po­

winność wartości 
27 423 

Naturalna powin­
ność wartości 

6 570 

204 971 

09 309 

142 502 

152 267 

98 701 

39 080 
-|- powinność na­
turalna wartości 

38 271 

44 152 

41 030 

192 963 

441 405 

71235 

189 750 

40 471 

149 700 
-\- powinność na­
turalna wartości 

48 033 

26 648 

73 040 

26 839 
powinność na­

turalna wartości 
40 000 

83 514 
-f powinność na-
tuialna wartości? 

128 707 

76 788 

42 242 
-j- powinność na­
turalna wartości 

79 027 

58 453 
-\- powinność na­
turalna wartości 

80 000 

208 828 

190197 

122 427 

196 200 

174 928 

162 959 

153 228 

219 633 

156 1R5 

172 031 

200 115 

139 374 

141459 

63 864 

190 030 

126 ?! 8 

311 616 

257 976 

125776 

167 880, 

170 820 

167 085 

209 200 

132 431 

158 539 

171 812 

229 621 

155184 

155 730, 

132 174 

Na powiaty po­
dług pr/.ycltodu 
sum drogowych. 

.lak wyżej. 

Na powiaty nie­
zależnie od przy­
chodu sum dro­

gowych. 

Na powiaty po­
dług przychodu 
sum drogowych. 

Jak wyżej. 

Na powiaty nie­
zależnie od przy­
chodu sum dro­

gowych. 

Na powiaty po­
dług przychodu 
sum drogowych. 

.Tak wyżej. 

Na powiały nie­
zależnie od przy­
chodu sum dro­

gowych. 

.I:ik wyżej 

Jak wyżej. 

Na powiaty po­
dług przychodu 
sum drogowych. 

Jak wyżoj. 

Na powiaty nie­
zależnie od przy­
chodu sum dro­

gowych. 

Na powiaty u za­
leżności od przy 
chodu sum dro­

gowych. 

Na powiaty nie­
zależnie od przy­
chodu sum dro­

gowych. 

Na powiaty w za­
leżności od przy-

chodu. 

Jak wyżej. 

Jak wyżej. 

Jak wyżej 

.lak wyżej. 

•lak wyżej. 

Jak wyżej. 

Na powiaty nie­
zależnie od wpły­

wu sum drogo­
wych. 

Jak wyżej. 

Na powiaty w za-
leżności od wply. 
wu sum drogo­

wych. 

Jak wyżej. 

Jak wyżej. 

Jak wyżej. 

Jak wyżej. 

Gub. inżynier4 000rl).,po-
mocn. jego 2 600, kauce-
larya, rozjazdy, ogółem 
rocznie 9 200 rb. 

Inżynier gł. 2 500 rb.-f-na 
wyjazdy, kancelarya. 

Inżynier główny, jego 
pomocnik, 4 techników, 
offółem rocznie 13 320 rb. 

4 inżynierów, 2 ryso­
wników, kancelarya. 

2 inży nierów gub. 

Inżynier gł. 3 000 rb., jego 
pomocnik 1 500, 6 tech­
ników, kancelarya, it . p. 

2 inżynierów, 6 tech­
ników, 2 rysowników, 
kancelarya. 

Inżynier starszy, inży­
nier młodszy, 6 techni­
ków, 15 dozorców dro­
gowych i t. p. 

Organiz. wydziału techn. 
znajduje się przyziemst. 
gubern.: jiensye członka 
rady, jego pomoc, inży­
nierów, techników wy­
noszą 44 250 rb., na wy­
jazdy 18 000, kancelarya 
11 750, kontrola 7 600rb. 

Członek R a d y gubern. 
2 400, inż. ziemski 4 100, 
3 pomocn. po 2 500, 11 
techników powiatowych 
po 1 200, dużakancelar. 

Inżynier gub. 3 000rb., 
rysownik i kancelarya. 

Inżynier-tec łi nolog, 
2 techników (ze szkół 
dróg żelaznych). 

Członek Kudy gubern., 
inżynier głów., 4-cli i n ­
żynierów do szos Minist. 
Komunik. , 2 inżynierów 
do robót na rachunek 
kapitału drogowego. 

Technik starszy (inżyn. 
cywilny), 6 techników 
młodszych (kondukto­
rów), kancelarya. 

Członek Itady guboru., 
inżynier starszy, il inży­
nierów oddziałowych, 
technik, kancelarya. 

Członek Rady guber. do 
spraw drogowych, tech­
nik główny, jego pomo­
cnik i kancelarya. 

Inżyn. główny 5 000 rb., 
2 inżynierów młodszych 
po3 000, 2 techników po 
1 000, i t. d., kancelarya, 
1 inżynier do studyów 
3 000 rb. 

Inżynier starszy, 3tech­
ników, geometra i t. p.; 
razem 32 500 rb. rocznie. 

Stałych techników nie­
ma (!), jest tylko refe­
rent drogowy. 

2 inżynierów po 2 000 rb., 
1 technik 1200 rb., ryso 
wnicy i t. d. 

Niema 

Inż. główny 3 600, jego 
pomocnik 2 400, 1 inży­
nier 2000, 5 techników 
powiatowych (po 2 po­
wiaty) po 1 750 rb. i t. d. 

Inżyn. gubern.3 000 rb., 
3 pomocników po 1 200, 
16 „dziesiętników" i t. d. 

Członek Rady ziemskiej 
gubernialnej 2 400 rb., 
technik, rysownik i t. d. 

Inżynier główny, jego 
pomocnik, kancelarya 
i t d. 

Inżynier główny, jego 
pomocnik i kancelarya. 

Inżynier gubeiiiialny 
ziemski, biuro budo­
wlane. 

3-ch inżynierów iG tech­
ników. 

1 ażynier s tarszy 3 000rb. 
6 młodszych inżynierów 
i niższy personel tech­
niczny. 

W każdym powiecie 
technik i „dziesiętnicy"; 
na wszystkie powiaty 
rocznie 32 895 rb. 

W każdym powiecie 
1 inżynier z pensyą 
1 500 rb. -f- na wyjazdy. 

Po 1 000 rb. na powiat 
na wynagrodzenie tech­
ników, mianowanych 
przez powiatowe ziemst. 

W każdym powiecie 
technik i ,dziesiętnik". 

W każdym powiecie 
inżynier drogowy. 

W niektórych powiatach 
są dozorcy drogowi. 

W jednym tylko powie­
cie jest technik, a w ka­
żdym po kilku „dziesięt­
ników". 

W 3 powiatach jeden 
technik. 

11 inżynierów oddziało­
wych po 2 000 rb., 
11 „dziesiętników". 

N a każdy powiat: jeden 
technik i jeden „dzie­
siętnik". 

N a każdy powiat jeden 
technik 600—1500 rb. 

N a każdy powiat jeden 
technik. 

W każdym powiecie 
1 technik i 1 „dziesięt­
n i k " . 

Jeden lub dwóeh tech­
ników na powiat; na po­
wiat po 3 000 rb. 

W niektórych powiatach 
niema organiz. technicz­
nej; w jednym jest inży­
nier z pensyą 1 500 rb., 
w innych są dozorcy dro­
gowi lub „monterzy" (?). 

W każdym powiecie jest 
technik, zamianowany 
przez zebranie powiato­
wo ziemskie. 

W każdym powiecie 
technik z pensyą po 
1 200 rb. 

W miarę wymagań da­
nego powiatu są ustana­
wiane siły techniczne. 

N a powiat po 1 000 rb., 
a powiatowa Rada ziem­
ska rozporządza tą su­
mą według swego uzna­
nia. 

N a każdy powiat 2 000 
dla technika i 500 rb. na 
różne jogo wydatki. 

W każdym powiecie je­
den technik, nadto b% od 
kosztorysów na utrzy­
manie „dziesiętników". 

W każdym powiecie in ­
żynier z pensyą 2 400 rb. 

Jeden inżynier z 3 ma 
technikami zawiaduje 
' / i guberni. 

42 095 7 500 8 000 24,940 ? p 634 463 

22 000 4 000 
do 

1000* 

— 05,335 ? 654 652 

23 320 — — — — — 58 740 

34 740 5 600 6 5oo 58,000 p p 059 957 

26 510 8 550 - 26,605 ? V 031 836 

18 III 10 4000 6 000 35,069 ? p 408 213 

23 520 - 5 000 38,000 — 38,800 609 230 

41 650 — 7000 14.000 — 14,000 830 980 

81 600 6 000 — 201,309 — — 1 330 143 

43 260 10 000 8 000 72,027 — — 100050 

38 981 2 200 3 300 170,000 — — 834 643 

i;i . .6u 0 70U 6 2lAj as/juu OJ.U ł i l 

46 360 od 
2 300 
do 
4 800 

od 
688 

do 
2 470 

48,420 39,400 9,020 473 491 

13 900 ? p - — — 60 538 

57 720 

24 800 

p 6( 0 

3 600 

883 184 57 720 

24 800 

6( 0 

3 600 60,537 — 60,537 210 178 

53 910 — — - — — 618 513 

77 200 10 000 12,172 12,172 912 604 

p od 
2 000 
do 

10 000 

— 20,107 — 20,107 353 109 

10 600 — 6 3110 ll,48i 11,480 - 329 334 

28 920 1000(1 4 375 25,034 - 25,034 754 820 

4 180 -p p ? p ? 532 380 

38 390 od 
6 000 
do 

7 000 

od 
4 000 
do 

5 000 

61,174 13,100 48,074 1 071 575 

9 600 7000 - 55,500 55,500 400 636 

28 335 ? 9 ? ? p 119 607 

29 800 
od 

4 000 
do 

10 000 

- 108,868 102,970 5,868 336 785 

33 327 p — 14,000 — 14,000 185698 

32 800 p p 95,008 — 396 477 

23 400 od 
4 400 
do 

8 000 

od 
4 000 
do 

7 500 

43,200 — — 454 184 

16310 2000 348,230 343,930 4,300 546 270 

Naturalna powin­
ność do naprawy 
plantu dróg grun­
towych 
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Przy ziemstwach 

gubernialnych lub 

rządach gubernial­

nych, tam gdzie 

niema ziemstw 

Przy ziemstwach 

powiatowych lub 

urzędach powiato­

wych tam, gdzie 

niema ziemstw 
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Ogółem 

wydatko­

wano 

/ 

31. C h a r k o w s k a . . . . 11 47 884 2 509 811 52,4 Czarnoziem. Umiarkowany, 
niestały. 

973 10,2 0,23 121185 — — — — — — 134,296 1,4 0,03 33,088 — — 5,186 96,022 5725,184 59,7 1,34 — 151444 210 841 Na powiaty w za­
leżności od wpły­
wu sum drogo­

wych. 

Inżynier gubern. 4 000, 
jego pomocnik 2 000 rb., 
technicy, rysownicy it.p. 

W każdym powiecie 
technik z pensyą 1 500. 

27 100 6 300 — 54,000 54,000 787 664 

6 62 213 2 732 832 43,9 Czarnozieui gli­
niasty. 

Suchy, stały. 1075 8,6 0,28 262 158 801 6,4 692 5,6 3 126 870 130,770 0,8 0,03 38,850 64,920 9324,770 74,9 2,32 205 412 228 691 Jak wyżej. Inżynier gub. 2 700 rb., 
2 pomocn. razem 3 500 
i niższy personel tech­
niczny. 

Po 2 inżynierów na po­
wiat, nadto technicy, 
dozorcy i t. d. 

63 550 od 
4 200 
do 

19 800 

17,492 17,492 934 626 

33. C z e r n i c h o w s k a . . . 15 46 041 2 321 900 50,4 Grunta różnoro­
dno: czarnoziem, 
gliniaste, wa­
pienne, kredowe. 

Ostry; lata by­
wają wilgotne, 
nagłe zmiany 
temperatury. 

960 10,4 0,23 59 095 812 8,8 812 8,8 533 8004 272,884 3,0 0,06 191,094 81,790 2677,350 29,1 0,66 120 806 220 572 Jak wyżej. Inżynier główny 2 700, 
dwóch pomocników ra­
zem 3 300 rb. 

W każdym powiecie je­
den technik z pensyą 
1 000 rb. i jeden dozor­
ca drogowy z pensyą 
410 rb. 

23 000 od 
5000 
do 

13 000 

74,090 74,090 679 254 

34. J a r o s ł a w s k a . . . . 10 31 230 1072 478 34,3 Ił gliniasty. Dużo opadów, 
klimat lądowy. 

417 6,7 0,22 100 026 650 10,4 643 10,3 294 87139 167,321 2,7 0,09 83,310 260 22,0:50 61,981 1593,796 25,5 0,86 82 058 119 723 Na powiaty nie­
zależnie od wpły­

wu sum drogo­
wych. 

1 inżynier, 10 techni­
ków, rysownik, kance­
laryą. 

N a każdy powiat jeden 
technik. 

21 437 6 500 6 500 11,760 y y 142 260 

35. A r c h a n g i e l s k a . 

30. A s t r a c h a ń s k a . . . 
*) 5 powiatów -f- 2 „stepy": Kirgizki 

i Kałmycki. 

37. W i l e ń s k a 

38. W i t e b s k a 

39. W o ł y ń s k a 

40. G r o d z i e ń s k a 

41. Z i e m i a W o j s k a D o ń s . 

42. K i j o w s k a . . . . 

43. K o w i e ń s k a . . . 

44. K u r l a n d z k a . . 

45 L i f l a n d z k a . . . 

(Inflanty) 

46. M i ń s k a . . . . 

47. M o h l l e w s k a . . 

48. O r e n b u r s k a . . . 

49. P o d o l s k a . . . . 

50. S t a w r o p o l s k a . . 

51. E s t l a n d z k a . . . 

5*) 

11 

12 

12 

10 

11 

12 

4 

4 

740 366 

207 193 

36 825 

38 649 

63 036 

33 900 

144 586 

44 777 

35 314 

23 747 

39 995 

80152 

42134 

166 710 

36 921 

53 241 

17 306 

347 5891 

994 775 

1 591 912 

1 502 916 

2 997 902 

1 617 879 

2 575 818 

3 576 125 

1 549 444 

672 631 

1 300 630 

2 156 123 

0,5 

44.8 

43,2 

38.9 

47.6 

47.7 

17.8 

79.9 

43,9 

28,3 

32,5| 

46,9! 

Piasczysto-gli-
niaste; dużo błot. 

Piasczysto-gli-
niaste; ił. 

Gliniasto-piasczy-
ste i pas czarno­
ziem u. 

Piaaczyyto-gli-
niaste; miejsca­
mi gliny ciężkie. 

Na południu 
czarnoziem, na 
północy grunta 
gliniaste, pias-
czyste i błota. 

Grunta piasczy-
sto-gliniaste i 
piaski lotne. 

Czarnoziem. 

Czarnoziem. 

Czarnoziem, gli­
na i piasek. 

Grunta glinia­
ste, po części ka­
mieniste, dużo 
torfowisk. 

Piasek, glina, 
margiel i kreda. 

Piaski, błota 
i gliny. 

^04l|4O*l W części półnoe-
| i ' I nej grunta glinia­

ste, w południo­
wej piasczyste. 

1 609 388 

3 031513 

876 298 

413 724 

9,7 

82,1 

15,5 

23,9 

Na północy czar­
noziem, na pół­
nocy ił słony. 

Czarnoziem 
i glina. 

Grunta glinia-
sto-ilaste i czar* 

Piasczysto-gli-
niaste. 

Ostry, zimny. 

Bardzo suchy 
i stały. 

Umiarkowany, 
lato wilgotne. 

Wilgotny. 

Umiarkowany, 
lato wilgotne. 

Umiarkowany. 

Bardzo suchy, 
z nagłemi zmia­
nami temperatu­
ry, zimą częste 
odwilże. 

Zbytniej wilgot­
ności niema, po­
such też niema. 

Wilgotny, zima 
dość ciepła. 

Dużo opadów at­
mosferycznych, 
zima lekka. 

Niestały, nad­
miar opadów la 
tem. 

Umiarkowany. 

Umiarkowany, 
wilgotny, jesień 
mokra. 

Suchy i ostry. 

Ciepły i wogóle 
suchy, jesień by­
wa sucha, lato 
mokre. 

Suchy, stały.] 

Wilgotny. 

2101 

187 

741 

769 

739 

1036 

1767 

921 

568 

359! 

765 

1096 

459 

496 

1144 

181 

4121 

I I . 

0,1 0,33 

0,5 0,11 

10,1: 0,27 

10,0 0,30 

5,9 0,13 

15,3 0,38 

6,1 0,38 

10,3! 0,15 

8,0 0,20 

7,6 0,34 

9,6 0,26 

6,8 0,28 

5,4J 0,15 

5| 0,17 

15,5 0,20 

1,7 0,19 

11,9 0,61 

G r u b e r n i e, w k t ó r y c h n i e m. a i n s t y t u c y i s a m o r z ą d n y c h z i e m s k i o h . 
38 8401 896 

25 910, 

32136 

17 139 

66 302 

53 056 

256 043 

122 027 

22 185; 

75 735 

97 372 

41787 

22 705' 

01' 110! 

85 205 

32 363 

2750! 1,9 

1021! 2,5 

564: 7,6 

819' 10,6 

3821 3,0! 

1008; 14,9 

1595 5,5 

5271 5,9 

204 2,9 

401 8,4 

362 4,5 

i| 9,7 

11,7 

436' 5,9 

65 

22731 1,51 

1021 

459 

2,5; 

6,2 

516 6,7 

220' 1,8 

242| 3,5 

1423 4,9 

506! 5,7 

163 

254 

153 

1229 

2,3 

5,3 

1,9 

7,7 

774 9,4 

436 

63 

5,9 

1,9 

193: 

250 

1459 

1256 

899 

501 

142 

435 

663 

1445' 

450 

754 

13 

611071 

225 214 

29 641 

50 860 

13 576 

19 879 

85 522 

32 849 

10 078 

3 942 

73 293 

85 588 

48 573 

4 768 

9,500 

215,210 

356,306 

913,650 

1202,371 

292,728 

346,750 

91,790 

251,390 

416,774 

650,001 

4,804 

623,933 

15,750 

4,7 0,08 

4,6 0,14 

7,3 0,171 

3,3 0,12 

4,9 0,12| 

1,91 0,091 

3,4 

2,6 

7,7 

0,14 

0,11 

0,21 

8,5 0,11 

0,01 

192,140 

356,306 

613,286 

832,119 

119,400 

343,420! 

66,740 

167,580 

279,774 

646,501 

154,853 

23,070 

37,340 

strategi­
cznych 

368,179 

263,050 

2,079 

83,810 

strategi­
cznych 
35,000 

3,500 

strategi 
cznych 

286,407 

15,750 

173,328 

3,330 

25,050 

112,00 

4,804 

182,673 

6156,500 

4807,812 

5000,510 

4821,000 

4126,950 

5386,714 

4533,800 

6820,592 

7466,310 

11,770 

5881,100 

4115,000 

2266,446 

4453,025 

3156,250 

4102,000 

1,9 

11,6 

67,9 

62,4 

4,46 

2,79 

1,8 

1,52 

39,1 0,89 

79,5 1 

50,6! 0,73 

88,9 2,24 

146 6 6,37 

36,7 5,2 

48,7 1,32 

0,8 0,78 

60,3 

30,2 

118,5 

0,79 

1,9 

6,08 

Powinność natu­
ralna wartości 

96 000 rb. 

Powinność natu­
ralna 

Powinność natu­
ralna wartości 
194 789 rb. 

Powinność natu­
ralna wartości 
298 040 rb. 

Powinność natu­
ralna 

Powinność natu­
ralna wartości 
224 000 rb. 

Drogi gruntowe 
naturalną powin­
nością ludności; 
bite zaś i mosty 
na rachunek po­
datku drogowego; 
wartość natural­

na powinności 
191 092 

Jak wyżej 
wartości 

517 945 rb. 

Powinność na­
turalna 

Jak wyżej 

Jak wyżej 
wartości 

200 000 rb. 

Powinność na­
turalna 

Jak wyżej 
wartości 

158 530 rb. 

Jak wyżej 
wartości 

188 590 rb. 

Powinność na­
turalna 

Jak wyżej. 

96 997 

167 316, 

215 614 

273 124 

202 937 

318 321 

192 705 

166 564 

293 207 

216 271 

184 901 

142 935 

278 003 

44185 

117 265 

Tylko 1 inżynier przy 
rządzie guber. 1 500 rb. 

1 inżynier starszy, 1 in­
żynier młodszy, 1 refe­
rent. 

1 inżynier starszy i 
3 młodszych. 

1 inżynier starszy 2 000, 
5 młodszych po 1 500 rb., 
kancelaryą. 

Przy Rządzie gubernial-
nym jest t. z w. „Komi­
tet rozporządzający". 

Przy Rządzie gubernial-
nym, w Komitecie dro­
gowym: 1 inżynier star­
szy 2 000 rb., 6 inżynie­
rów młodszych po 1 500. 

1 inżynier starszy 2 000, 
1 młodszy 1 500 rb. 

1 inżynier starszy i 
5 młodszych. 

1 inżynier starszy i 
4 młodszych. 

1 inżynier starszy, 
1 młodszy, 1 technik. 

1 inżynier starszy, 
6 młodszych, kancelaryą. 

1 inżynior starszy i 
5 młodszych. 

5 inżynierów, „dziesięt­
nicy " , dróżnicy. 

1 inżynier 1 500 rb. 
i kancelaryą. 

1 inżynier starszy, 
3 młodszych i kance­
laryą. 

Niema 15001 ? I -

6 500 

6 500 

11000 

3 500 

12 500 

8 000 

3500 

8 900 

9500 

28 000 

2 400 

8 300 

5 800 

od 
6 0001 
do 

12 000 

10175 

od 
6 0001 
do 

7000 

9 000 

10 000 

8000 

od 
5 000; 
do 

10 000 

10175 

9 000 

6 000 

10,320 

141,152 

88,236 

138,520 

141,152 

88,236 

138,520 

12 8781 

9 361 

70 240 

24 796 

893 694 

7 892 

768181 

Do 1901 r. żadnych 
robót drogowych 
nie prowadzono. 

Danych o drogach 
kołowych nie do­
starczono. 

42 396; 

43 207 

34 6461 

6231 

8 625 

77 794 

385191 

1420 

38 282 

Z powodu braku 
kandydatów 4 
miejsca inżynie­
rów młodszych 
nie zajęte. 

Ogółem dla gub. Cesarstwa 3 970 675 95 110 346 24,4 39862 5,0; 0,29! 40613 5,1 28976. 3,7 15896,627 193629,169 24,4 1,02; 8 902 691 2499,668 21 431 246 

O u. ł> e r i o 1 e s t w a. o l s le i e £>• o. 
• 

1. W a r s z a w s k a . . . . 14 12 758 1 933 689 151,5 — — 696 27,2 0,18 ? 405 13,1 158 8,1 64 y 1787,265 58,0 0,78 653,107 — — 1134,068 — 3717,360 120,6 1,68 — 204 000 

2. K a l i s k a 8 9 961 846 719 130,9 — — 72 3,61 0,04 y 82 4,1 — 236 y 784,554 39,3 0,53 210,526 — — 574,028 — 1966,372 98,6 1,34 — 127 000 

3. K i e l e c k a 7 8 868 763 746 86,1 — — 182 |10,2 0,12 y 149 8,4 36 2,0 29 y 617,673 34,8 0,41 174,059 — — 443,611 — 946,970 53,3 0,67 — 95 000 

7 10 606 585 781 85,0 — — 276 13,0 0,23 y 416 22,4 — — 250 724,905 39,1 0,73 468,605 — — 256,300 - 1437,880 77,5 1,39 — 77 000 

10 14 789 1159 463 78,4 — — 135 4,7 0,06 y 458 15,0 246 8,0 20 p 607,158 20,5 0,30 341,488 — - 266,070 — 291,566 9,9 0,44 — 144 000 

6. P i o t r k o w s k a . . . . 8 10 763 1 409 644 75,6 — — 427 19,7 0,15 y 134 6,2 — — 23 y 889,042 41,7 0,49 95,532 — — 793,510 — 1114,067 53,0 0,63 — 265 000 

7. P ł o c k a 7 9546 556 877 61,6 — — 55 2,8 0,05 . y 186 11,2 167 10,0 215 p 676,145 40,7 0,72 — — — 676,145 — 1107,429 66,9 1,18 — 84 000 

7 10854 820 363 58,3 — — 216 9,9 0,13 y 429 19,0 257 11,9 86 y 741,013 34,3 0,51 226,513 — — 514,500 — 1650,250 76,9 1,14 — 105 000 

7 10 824 604 945 55,9 — — 199 9,1 0,16 y 467 20,2 371 16,8 — y 766,961 34,8 0,72 506,061 — — 260,900 — 238,000 10,8 0,22 — 95 000 

10. S i e d l e c k a 9 12 580 775 316 55,2 — — 543 21,6 0,35 y 498 19,8 202 8,0 130 ? 884,092 35,1 0,67 460,271 — 423,811 — y y y — 107 000 

Ogółem dla Król. Polsk. 84 111 554 9 455 943 84,7 — — 2801 12,6 0,15 — 3224114,4 
1 

1537 6,8 — — 8479,208 38,0 0,45 3136252 — — 2534,956 - 12478,994 55,9 0,66 — 1303 000 

Dla Cesarstwa i Królestwa 
razem — 4 082 229 104 566 287 25,6 — — 42651 5,2 0,20 — 43837 5,3 30513 3,7 — — 24405,635 2,9 0,11 206107,063 25,0 0,98 — — 
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H 32. P R Z E G L Ą D T E C H N I C Z N Y . 391 

g u b e r n i a c h (wyłącznie K r ó l e s t w a P o l s k i e g o ) s tosunek t e n j es t 
w iększy od 3. W pozosta łych g u b e r n i a c h d ługość d r ó g b i ­
t y c h jest m n i e j s z a od d ługośc i d r ó g że laznych. 

P r z y p a t r z m y się bliżej gospodarce n a d r o g a c h k o ł o w y c h 

w Państwie R o s y j s k i e m . P o n i e w a ż w a r u n k i , w j a k i c h się 
znajdują d r o g i k o ł o w e w C e s a r s t w i e i Kró les twie b a r d z o się 
różnią od s ieb ie , r o z p a t r z m y je o d d z i e l n i e . 

(C. d. n.) M. Nestorowicz, inż. 

0 urządzeniu odpowiedniem średnich szkół technicznych. 
Przez Jana Rakowicza.j 

(Dokończenie do str. 373 w£Ns 30 r. b.). 

Nauka o urządzeniu budynków o b e j m u j e w t y c h k l a ­
sach n a j p i e r w większe d o m y d o c h o d o w e i k u p i e c k i e , n a d t o 
urządzenia g o s p o d a r c z e r e s t a u r a c y i i sk lepów, j a k o też małe 
b u d y n k i p u b l i c z n e , m o g ą c e w c h o d z i ć w zakres czynnośc i p r z y ­
szłych majs t rów m u l a r s k i c h l u b c i e s i e l s k i c h , da le j urządzenia 
d o m ó w co do o g r z e w a n i a i oświetlania, w o d o c i ą g ó w , k a n a l i -
z a c y i i zużyc ia e lektrycznośc i w życ iu c o d z i e n n e m . 

Z p r z e d m i o t ó w uzupełn ia jących w y m i e n i ć t u należy: 
j ę z y k n i e m i e c k i , matematykę , m i e r n i c t w o i n iwelacyę , naukę 
o r z u t o w a n i u i o b l i c z e n i e k o n s t r u k c y i b u d o w l a n y c h . 

Język niemiecki w 2 g o d z . t y g o d n i o w o , łączy się p r z y 
powtórzeniach z k u r s ó w p o p r z e d n i c h t y l k o w I I k l . z nauką 
o p r o w a d z e n i u i n t e r e s u b u d o w n i c z e g o . W m a t e m a t y c e t r a k ­
t u j e się w 1 g o d z . t y l k o p o w t a r z a n i e z kursów d a w n i e j s z y c h . 
W m i e r n i c t w i e i n i w e l a c y i p r z e c h o d z i się urządzenie i użyc ie 
na jważnie j szych ins trumentów m i e r n i c z y c h , w y m i a r p l a c ó w 
b u d o w l a n y c h , i c h n iwelacyę , j a k o też w y t y c z a n i e b u d o w l i 
z z a s t o s o w a n i e m do p r z y k ł a d ó w p r a k t y c z n y c h . N a u k a o r z u ­
t o w a n i u r o z s z e r z a się t u w 2 g o d z . t y g o d n i o w o w I I k l a s i e 
n a naukę o wykreś laniu c iosów i n a z a s a d y r y s u n k u p e r s p e k ­
t y w i c z n e g o , a w następnej k l a s i e n a ćwiczenia w p e r s p e k t y ­
w i e , zas tosowane j do w i d o k ó w i wnętrzy j e d n e g o z w y k o n a ­
n y c h dotąd pro j ektów. N a obliczanie konstrukcyi poświęca 
się w t y c h k l a s a c h 7 g o d z . t y g o d n i o w o , a m i a n o w i c i e n a p o ­
w t a r z a n i e w i a d o m o ś c i z k l a s p o p r z e d n i c h i u t w i e r d z a n i e 
w n i c h u c z n i a p r z e z z a s t o s o w y w a n i e t e o r y i do przeróżnych 
p r z y k ł a d ó w , w z i ę t y c h z p r a k t y k i b u d o w n i c z e j , szczególnie 
z uwzg lędnien iem wytrzymałośc i z ł ożone j . 

T y l e przechodzą u c z n i o w i e wydz ia łu b u d o w n i c t w a , z a ­
n i m przystąpią do e g z a m i n u os tatecznego , k t ó r y s a m z a j m u j e 
i m , n i e l icząc różnych p r z y g o t o w a ń , 2 t y g o d n i e , z czego p r z y ­
p a d a pó ł tora t y g o d n i a n a w y k o n a n i e r ó ż n y c h p r a c p iśmien­
n y c h p o d ś c i s łym d o z o r e m n a u c z y c i e l i , a r e s z t a n a e g z a m i n 
u s t n y . Z łożenie e g z a m i n u j es t o t y l e ważne d l a przyszłośc i 
u c z n i ó w , iż o d j ego jakośc i zależy często , j a k i e g o r o d z a j u p o ­
s a d y otrzymują w p r a k t y c e ; n a d t o da je o n u p r a w n i e n i e do 
r ó ż n y c h posad u r z ę d o w y c h , a le n i e w y j e d n y w a s a m p r z e z się 
u p r a w n i e n i a a n i do j e d n o r o c z n e j s łużby w o j s k o w e j a n i do 
ż a d n y c h o d r ę b n y c h ty tu łów ; t y l k o a b s o l w e n c i szkół b u d o w l a ­
n y c h późn ie j , g d y os iągnąwszy 2 4 r o k życ ia , p r z e z c e c h s w ó j 
do i z b y rękodzielniczej się zgłoszą do e g z a m i n u n a m a j s t r a 
m u l a r s k i e g o l u b c i e s i e l s k i e g o , mogą od składania j e g o części 
t e o r e t y c z n e j b y ć z w o l n i e n i . 

P o n i e w a ż n i e j e d e n ze z d o l n i e j s z y c h l u b majętnie jszych 
uczn iów p r a g n i e zdolności swe w k i e r u n k u a r t y s t y c z n y m dale j 
rozwinąć , do czego miał dotąd sposobność t y l k o n a p o l i t e c h ­
n i k a c h , g d z i e sposób t r a k t o w a n i a n a u k n i e k o n i e c z n i e odpo ­
w i a d a ca łemu wykszta łceniu p r z y g o t o w a w c z e m u uczn iów 
n a s z y c h , k tórzy s k u t k i e m tego n i e r a z w i e l e tracą ,—jest p r z e t o 
z a m i a r e m rządu, d l a tego r o d z a j u abso lwentów za łożyć p r z y 
szkołach b u d o w l a n y c h t. z w . selektę, w które jby w pożąda ­
n y m k i e r u n k u s k u t e c z n i e j wykszta łcenie swe uzupełniać m o g l i . 

b) Na wydziale inżynieryi. P o z o s t a j e m i jeszcze dać 
pog ląd n a 2 k l a s y wydziału inżynierskiego, d l a k tórego p l a n 
n o r m a l n y u s t a n o w i o n o d o p i e r o n a wiosnę r . z.*), a m a o n 
b y ć równocześnie z p l a n e m d l a w y d z i a ł ó w b u d o w n i c t w a 
także n a przysz łe pó ł rocze z i m o w e w życ ie w p r o w a d z o n y . 

C o do u s t r o j u t a k i e g o wydz ia łu zachodz i łyby p y t a n i a : 
1) c z y średnie szkoły w k i e r u n k u inżynierskim same d l a s ie ­
b ie n i e mają t a k i e g o samego j a k szkoły b u d o w n i c z e p r a w a 
do b y t u , a p r z y n a j m n i e j 2) c z y b y rozdział p o m i ę d z y o b y d w u 
wydz ia łami prędze j niż po p r z e b y c i u d w u niższych k l a s n i e 
m ó g ł nastąpić. 

>) Ministerialbl. der Handels- n. Gewerbeverwaltung, M 8, 16/IV 
1907. Denkschrift iiber die Ausbildung der Tiefbautechniker. 

C o do p i e r w s z e g o , to urządzenie szkół stosuje się z w y k l e 
do po t rzeb ludności , które w t y m k i e r u n k u do n i e d a w n a się 
n i e u jawnia ły ; n a w e t zarządy inżynierskie r ó ż n y c h władz żą­
dały od s w y c h urzędników t e c h n i c z n y c h k a t e g o r y i średniej 
także zaokrąg lonego w sobie wykształcenia w k i e r u n k u b u ­
d o w n i c z y m i w o l a ł y racze j przyswajać i m wiadomośc i inży­
n i e r s k i e p r z e z dłuższą praktykę , aniżeli n i e l i czyć u n i c h n a 
gruntowną z n a j o m o ś ć z a s a d b u d o w n i c t w a . D l a t e g o jeszcze 
t e m u l a t t r z y istniała w N i e m c z e c h t y l k o j e d n a więce j z n a n a 
m i e j s k a szkoła inżynierska ( T i e f b a u s c h u l e ) i t o w s z l e z w i c k i m 
R e n d s b u r g u (obok p o b l i z k i e j szkoły b u d o w n i c z e j E c k e n -
fórde) , n i e k o n i e c z n i e ciesząca się p o w o d z e n i e m ; d o p i e r o g d y 
rząd ją p r z e d 2 - m a l a t y przyjął zupełnie n a swój r a c h u n e k , 
r o z w i j a się o n a n o r m a l n i e , j a k o próba w t y m k i e r u n k u i to 
w o k o l i c y b o g a t e j , a k u l t u r a l n i e d a l e k o posuniętej i w i e l k i e 
z a p o t r z e b o w a n i e w y k s z t a ł c o n y c h techników, m i a n o w i c i e w b u ­
d o w n i c t w i e w o d n e m odczuwające j . 

C o do p y t a n i a d r u g i e g o , to w o b e c ob f i t ego materyału, 
j a k i się m a pomieśc i ć w obrębie 2 - c h k u r s ó w p ó ł r o c z n y c h , 
b y ł o b y z a p e w n e k o r z y s t n i e j , g d y b y g o n a 3 pó ł rocza r o z ­
dzielić można , lecz to się g ł ó w n i e d l a u t r z y m a n i a w s p o m n i a ­
nego zokrąglenia niższego wykształcenia dotąd n i e stało. 
Przysz ł oś ć okaże, c z y t u rozszerzen ie wydz ia łu inżynierskie­
go w dó ł c z y też w g ó r ę w p o s t a c i jakie jś „selekty" nastąpi. 

Z u c z n i a m i wydz ia łu inżynierskiego , po trzebu jącymi do 
m i e r n i c t w a i rozwiązywanie zadań inżynierskich n ieco w i ę ­
cej m a t e m a t y k i , pog łęb ia się tę naukę w o b y d w ó c h k l a s a c h 
p r z e z 2 g o d z i n y t y g o d n i o w o , rozszerzając ją aż do na jwyższe j 
k l a s y , po części i ze wzg lędu n a to , iż m a t e m a t y k a należy t u 
do przedmiotów ostatecznego e g z a m i n u . L e c z i w t y m w y ­
d z i a l e p r z e c h o d z i się w a l g e b r z e więce j t y l k o l o g a r y t m y 
i r ównania k w a d r a t o w e , a w t r y g o n o m e t r y i ukośny trójkąt, 
n a t o m i a s t p r z e r a b i a się przeróżne z a d a n i a w z a s t o s o w a n i u do 
p r a k t y k i inżynierskie j , powtarza jąc j u ż d l a samego e g z a m i n u 
często w y k ł a d y k l a s n iższych. 

Obliczania konstrukcyi budowniczych obe jmują z a k r e s 
t y l k o n ieco większy aniżeli w w y d z i a l e b u d o w n i c z y m , rozcią­
ga jąc się i n a k o n s t r u k c y e z że lazobetonu, w p r o w a d z a n e co­
r a z więce j w użyc ie ; d l a t e g o w y z n a c z a się d l a t y c h 2 - c h k l a s 
n a tę naukę o 1 g o d z i n ę w ięce j . P r z y k ł a d y zaś do t y c h o b l i ­
czeń b ierze się o i l e m o ż n o ś c i z p r a k t y k i inżynierskie j . 

N a miernictwo i niwelacyę p r z e z n a c z a się w o b y d w ó c h 
k l a s a c h r a z e m 10 g o d z . t y g o d n i o w o , a p r z e c h o d z i sieje o w i e l e 
g r u n t o w n i e j aniżeli n a w y d z i a l e b u d o w n i c t w a . G ł ó w n i e 
zważa się t u n a p r a k t y c z n e ćwiczenia , p o d o k i e m p r o f e s o r a 
w p o l u p r z e p r o w a d z a n e z u c z n i a m i i p r z e c h o d z i z n i m i z a s a ­
d y robót g e o m e t r y c z n o - t e c h n i c z n y c h przedwstępnych do b u ­
d o w y d r ó g b i t y c h , d r ó g że laznych i kana łów, p o t e m się p r z e d ­
s t a w i a te w y n i k i p r a c p r z e d w s t ę p n y c h r y s u n k o w o i p l a s t y c z ­
n i e p o d ł u g istnie jących przepisów u r z ę d o w y c h . 

N a u k a o konstrukcyach o d b y w a się t u w 6 g o d z . t y g o ­
d n i o w o i o d n o s i się g ł ó w n i e do k o n s t r u k c y i że laznych, j a k i e 
p r z y s t r o p a c h , s c h o d a c h , d a c h a c h , m a ł y c h m o s t a c h i w b u ­
d o w n i c t w i e w o d n e m zachodz ić mogą i da le j do s z t u c z n y c h 
f u n d a m e n t ó w różnego r o d z a j u zas tosować się dają. 

Środek c iężkości wszakże n a u k w t y c h k l a s a c h s p o c z y ­
w a w e w ł a ś c i w y c h p r z e d m i o t a c h inżynierskich, do k t ó r y c h 
zaliczają się: r o b o t y z i e m n e i b u d o w a d r ó g m i e j s k i c h j a k o też 
p o z a m i e j s k i c h , b u d o w n i c t w o w o d n e także z z a s t o s o w a n i a m i 
go do z d r o w o t n o ś c i m i a s t , w r e s z c i e b u d o w a m o s t ó w i k o l e j ­
n i c t w o ; g d y ż n a te w s z y s t k i e p r z e d m i o t y poświęca się t y ­
g o d n i o w o 4 4 g o d z i n , w I I k l a s i e r a z e m 2 1 , a w I k l a s i e n a w e t 
2 8 g o d z i n , z k t ó r y c h będzie z p o ł o w a n a ćwiczenia w p r z e ­
różnego r o d z a j u m n i e j s z y c h p r o j e k t a c h p r z e z n a c z o n a . 

I w t y c h p r z e d m i o t a c h dos tosować się m u s i u d z i e l a n a 
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n a u k a g ł ó w n i e do w y m a g a ń p r a k t y k i i do e g z a m i n ó w , j a k i e 
d l a urzędn ików średniej k a t e g o r y i p r z y poszczegó lnych urzę­
d a c h dotąd w p r o w a d z o n o , mając p r z e d e w s z y s t k i e m n a o k u , 
iż t e c h n i c y ze szkół średnich n ie s a m o d z i e l n i e , l e cz p o d k i e ­
r u n k i e m a k a d e m i c z n i e w y k s z t a ł c o n y c h i n ż y n i e r ó w tego r o ­
d z a j u prace — szczególnie w b i u r z e — w y k o n y w u j ą . 

P r z y nauce o robotach ziemnych i budowie dróg lądowych 
p r z e c h o d z i się w 4 - ch g o d z i n a c h t y g o d n i o w o w niższej k l a s i e 
n a j p i e r w teoryę b a d a n i a i zuży tkowania t e r e n u , o b l i c z e n i a 
i rozdziału m a s , j a k o też p o r u s z e n i a z i e m i w przeróżny spo­
sób , da le j o m a w i a się b u d o w ę n a w i e r z c h n i d r ó g i i c h w y k o ­
n a n i e , a d o p r o w a d z a się uczn iów t a k d a l e k o , iż o i l e m o ż n o ­
ści o zd jętem p r z e z n i c h s a m y c h ( p r z y wyk ładz i e m i e r n i c t w a ) 
l u b w d a n y m p r z e z kartę s z t a b u g e n e r a l n e g o ( 1 : 25000) tere ­
n i e mały p r o j e k t do j a k i e j d r o g i k o m u n a l n e j l u b l i n i i k o l e j o ­
w e j w r a z z o b l i c z e n i e m mas i kosz tów w y k o n a ć są w s tanie . 

N a u k a o budownictwie wodnem r o z d z i e l a się n a 2 k l a s y , 
0 r a z e m 13 g o d z i n a c h t y g o d n i o w o , a z p r z e d m i o t u tego w y ­
łoni ło się n a d t o z b i e g i e m c z a s u j eszcze miejskie budownictwo 
wgłębne, które w połączeniu z b r u k o w a n i e m u l i c t r a k t u j e się 
w I k l a s i e w 8 g o d z i n a c h t y g o d n i o w o j a k o dział zupełnie 
odrębny , nabierający p r z y w p r o w a d z o n y m w życ ie d a l e k o się­
g a j ą c y m samorządzie m i a s t c o raz większego z n a c z e n i a . 

W d z i a l e w łaśc iwego b u d o w n i c t w a w o d n e g o zależy n a j ­
p i e r w n a t e m , żeby w niższej k l a s i e dać u c z n i o m krótki po ­
gląd n a p o w s t a w a n i e i p r z y m i o t y r ó ż n y c h w ó d k r a j o w y c h , 
m i a n o w i c i e r z e k , n a z a d a n i a i c h r e g u l a c y i p o z a o b r ę b e m 
p r z y p ł y w u i o d p ł y w u m o r z a , n i e wyłącza jąc z t ego m a ł y c h 
p o r t ó w n a d r z e c z n y c h , t a k w a ż n y c h n i e r a z d l a r o z w o j u o k o l i c 
nadbrzeżnych , ale traktując to w s z y s t k o w w s p o s ó b przeważ ­
n i e opisujący ; następnie zaś daje się więce j pog łęb ien ia w y ­
k ł a d o w i o sposobach p r z e p r o w a d z e n i a ty chże r e g u l a c y i z a p o ­
m o c ą t a m i g r o b l i r ó ż n e g o r o d z a j u , u b e z p i e c z e n i a brzegów, 
p r z y t e m z a z n a j a m i a się u c z n i a dok ładnie z o d p o w i e d n i m i 
p r z e p i s a m i p r a w n y m i i p o l i c y j n y m i . W k l a s i e wyższe j r o z ­
szerza się n a u k a do pog lądu n a m e l i o r a c y e r o l n i c z e i n a k a -
nal izacyę r z e k , a pog łęb ia się w t r a k t o w a n i u j a z ó w różnego 
r o d z a j u i przepustów z a m y k a n y c h , j a k o też śluzy n o r m a l n e j . 
Z a n a j o d p o w i e d n i e j s z e ćwiczenia w p r o j e k t o w a n i u u z n a j e 
się poszczegó lne m n i e j s z e b u d o w l e j a k i e w y ż e j wymien i l i śmy , 
z w s z e l k i m i szczegó łami . 

P r z y miejskiem budownictwie wglębnem odróżnia się 3 
dz ia ły , j a k o to : 1) b r u k o w a n i a u l i c , 2) d o s t a r c z a n i a w o d y 
1 3) kanal izacyę . C o do b r u k o w a n i a u l i c , to rozważa się n a j ­
p i e r w rozkład u l i c i p l a c ó w , i c h przecięcia pod łużne i p o p r z e c z ­
ne w r a z z u m i e s z c z e n i e m w n i c h w o d o c i ą g ó w , r u r g a z o w y c h 
i p r z e w o d ó w e l e k t r y c z n y c h , da le j u t w i e r d z e n i e u l i c i u t r z y ­
m a n i e i c h w porządku; do tego opracowują u c z n i o w i e m a ł y 
p l a n z a b u d o w a n i a u l i c y w r z u c i e p o z i o m y m i p r z e k r o j a c h 
w r a z z o b l i c z e n i e m kosz tów . W d r u g i m d z i a l e da je się u c z ­
n i o m t y l k o pogląd o g ó l n y o n a w i e r z c h n i e j , wg łębne j i źródla­
nej w o d z i e , o je j w d a n y m r a z i e p o t r z e b n e m c z y s z c z e n i u , p o d ­
n o s z e n i u i r o z p r o w a d z a n i u po u l i c a c h i g r u n t a c h , a j a k o ć w i ­
c zen ie opracowują u c z n i o w i e o b l i c z e n i e ruroc iągu do z a o p a ­
t r z e n i a j a k i e j u l i c y m i e j s k i e j l u b w s i w w o d ę , bez z a p u s z c z a ­
n i a się w większe szczegóły , które i t a k z w y k l e p o z o s t a w i a 
się w p r a k t y c e w y s p e c y a l i z o w a n y m w t y m k i e r u n k u z a w o ­
d o w c o m . T r z e c i dział o k a n a l i z a c y i , j a k o na jważnie j szy , 
p r z e c h o d z i się na j sz czegó łowie j , a w n i m n a j p i e r w z a s a d y 
i różne s y s t e m y c z y s z c z e n i a m i a s t , da le j o b l i c z e n i e , urządze­
n ie , konstrukcyę i w y k o n a n i e k a n a ł ó w j a k o też po łączonych 
z n i m urządzeń, n a d t o o d w a d n i a n i e terenów m i e j s k i c h , w r e ­
szc ie c z y s z c z e n i e ś c i eków i zarząd k a n a l i z a c y i , a z a p o z n a j e 
się u c z n i ó w z w s z e l k i m i je j s z czegó łami t a k da lece , żeby 
p r o j e k t s i e c i k a n a l i z a c y j n e j do m a ł e g o z a b u d o w a ć się mające ­
go t e r e n u ustanowić , o d p o w i e d n i e o b s z a r y i i lość ś c i eków o b l i ­
c z y ć , r o z m i a r y p r z e w o d ó w p o d ł u g t a b l i c o z n a c z y ć , j a k o też 
i c h p r z e k r o j e z przynależnośc iami przedstawić i k o s z t a o z n a ­
c z y ć , a w s z y s t k o to w w y k o n a n i u przeprowadz i ć u m i e l i . W t e n 
sposób wnikają u c z n i o w i e w istotę n o w o c z e s n e j k a n a l i z a c y i 
i s t a n o w i s k o m s w y m c z y to w służbie p r y w a t n e j c z y p u b l i c z ­
nej o d p o w i e d z i e ć mogą . 

N a u k a o budowie mostów o d n o s i się t u do z w y c z a j n y c h 
m o s t ó w d r e w n i a n y c h , s k l e p i o n y c h i że laznych o małej r o z ­
piętośc i i r o z d z i e l a się w o b y d w ó c h k l a s a c h n a 10 g o d z . t y g o ­
d n i o w o . P r z y d r e w n i a n y c h o m a w i a się m o s t y b e l k o w e , w i e -
s z a r o w e i r o z p o r o w e , w r a z z i c h p r z y c z ó ł k a m i , j a r z m a m i i f i l a ­

r a m i ; p r z y s k l e p i o n y c h p r z e p u s t y różnego r o d z a j u , da le j w y ­
k o n a n i e z w y c z a j n y c h m o s t ó w s k l e p i o n y c h , b e t o n o w y c h i że ­
l a z n o b e t o n o w y c h , o raz i c h k r ą ż y n y i r u s z t o w a n i a ; p r z y że ­
l a z n y c h p r z e c h o d z i się t y l k o m o s t y b laszane w r a z z i c h o b l i ­
c z e n i e m s t a t y c z n e m i w s z e l k i m i szczegółami , a n a d t o i c h 
u t r z y m y w a n i e i naprawę. D o ćwiczeń z każdego g a t u n k u , 
w y k o n y w a n y c h z a w s z e w w i e l k i c h s t o s u n k o w o s k a l a c h , d o ­
łącza się n a d t o o b l i c z e n i e kosz tów w przybl iżeniu i ob jaśnie ­
n i a n i e o d z o w n e ; do p r o j e k t o w a n i a zaś m o s t ó w że laznych 
p r z y j m u j e się, że u c z n i o w i e p r z y s w o i l i j u ż sobie w p o p r z e d ­
n i c h k l a s a c h dokładnie początki k o n s t r u k c y i że laznych. 

Naukę kolejnictwa u t r z y m u j e się w śc is łym i uzupe łn ia ­
j ą c y m się związku z nauką m i e r n i c t w a i r obó t z i e m n y c h , 
a p o w i e r z a się z w y k l e j edne j i tej samej dobrze z praktyką 
obeznane j s i le n a u c z y c i e l s k i e j . T u t r a k t u j e się w I I k l a s i e 
po 6 g o d z i n t y g o d n i o w o n a j p i e r w b u d o w ę p o d t o r o w ą i n a ­
wierzchnią p r z y k o l e j a c h g ł ó w n y c h , p o b o c z n y c h i w ą z k o t o r o -
w y c h , da le j s z y n y , p o d k ł a d y , złącza i złączki, następnie r o z ­
j a z d y różnego r o d z a j u , układanie i u t r z y m y w a n i e n a w i e r z c h n i 
i z a s a d y p r z y zakładaniu k o l e i ; w I k l a s i e zaś w tej samej 
ilości g o d z i n o m a w i a się u t r z y m y w a n i e d r ó g że laznych i o b l i ­
czenie kosz tów , urządzenie m a ł y c h s t a c y i o s o b o w y c h i t o w a ­
r o w y c h z przynależnościami, j a k o też w s z y s t k o , co do z a ­
b e z p i e c z e n i a w e d ł u g n o w s z y c h w y m a g a ń r u c h u k o l e j o w e g o 
należy, n a zna jomość której t o ga łęz i zarządy d r ó g że laznych 
coraz więcej kładą n a c i s k u i u urzędn ików średniej k a t e g o r y i . 
Ćwiczenia r y s u n k o w e z tej n a u k i ograniczają się w niższej 
k l a s i e n a p r z e d s t a w i a n i u r ó ż n y c h s z czegó ł ów z t r a k t o w a n y c h 
przedmio tów , a w wyższe j zapuszczają się j u ż n a p r o j e k t o ­
w a n i e r o z k ł a d ó w t o r o w y c h d l a m a ł y c h s t a c y i k o l e j o w y c h , 
z b u d o w l a m i p o n a d t o r o w e m i . D o z a p o z n a n i a się z t y m i ostat ­
n i m i mają u c z n i o w i e jeszcze o s o b n y w y k ł a d , opiera jący się 
g ł ó w n i e n a n o r m a l i a c h d r ó g że laznych p a ń s t w o w y c h p r u s k i c h . 

Ogólnie o t y c h g ł ó w n y c h p r z e d m i o t a c h d a ł o b y się p o ­
d o b n i e j a k p r z y w y d z i a l e b u d o w n i c z y m powiedz ieć , iż p r z y t a k 
o b f i t y m m a t e r y a l e zależy racze j n a o g r a n i c z e n i u się do t r a k ­
t o w a n i a części w y t y c z n y c h aniżeli n a prze ładowaniu uczn iów 
zbytnią nauką, któraby d l a n i c h pozos tać m o g ł a bezużyteczną. 

N a d t o otrzymują u c z n i o w i e w t r z y g o d z i n n y m w y k ł a d z i e 
z j a k n a j d a l e j s ięgającem z a s t o s o w a n i e m m o d e l i w sposób 
o p i s o w y pogląd o g ó l n y n a budowę maszyn, i c h działanie, z a ­
s t o s o w a n i e i u t r z y m y w a n i e . — z w ł a s z c z a t y c h , które p r z y w y ­
k o n a n i u b u d o w l i inż3^nierskich i w r u c h u k o l e j o w y m na j czę ­
ściej się spotykają. Ćwiczenia r y s u n k o w e , p rócz szk iców 
odręcznych p r z y wykładz ie kreś lonych , u w a ż a się t u z a z b y ­
teczne ; n a t o m i a s t z a p o z n a j e się u c z n i ó w dokładnie z p r z e p i ­
s a m i , d o t y c z ą c y m i r u c h u i obs ług i m a s z y n i k o t ł ó w p a r o w y c h , 
p r z e z częstsze og lędz iny m a s z y n w użyc iu i urządzeń m a s z y ­
n o w y c h , w r u c h w p r a w i o n y c h , b u d z i się w u c z n i a c h z r o z u ­
m i e n i e , n a c z e m polegają m n i e j s z e w a d y i i c h p r z y c z y n y p r z y 
p r z e s z k o d a c h w r u c h u , j a k o też środki do i c h usunięcia. 

O p r z e d m i o t a c h uzupełn ia jących , j a k o to : j ę z y k n i e m i e c ­
k i , n a u k a o r z u t o w a n i u , n a u k a o k o s z t o r y s a c h i p r o w a d z e n i u 
b u d o w l i j a k o też m o d e l o w a n i e , n a d t o o r ó ż n y c h p o w t ó r z e ­
n i a c h z n a u k p r z y r o d n i c z y c h i k o n s t r u k c y i m o ż n a t u to s a m o , 
co p r z y w y d z i a l e b u d o w n i c z y m powiedz ieć , t y l k o że j e n a l e ­
ż y z a s t o s o w y w a ć do p r z y k ł a d ó w , wz ię tych z p r a k t y k i inży ­
n i e r s k i e j . 

E g z a m i n o s t a t e c z n y n a t y m w y d z i a l e j e s t p o d o b n y j a k 
n a w y d z i a l e b u d o w n i c z y m , t y l k o n ieco krótszy , ograniczają­
c y się n a sporządzeniu k i l k u m n i e j s z y c h p r o j e k t ó w z b u d o ­
w n i c t w a w o d n e g o , robót z i e m n y c h , k o l e j n i c t w a i b u d o w y 
m o s t ó w , j a k o też n a rozwiązaniu zadań z k i l k u n a u k p o m o c n i ­
c z y c h . W o g ó l e przeważa obecnie w szkołach tego r o d z a j u 
dążność , ż eby e g z a m i n y k o ń c o w e skróc ić i u ła twić , a j a k o ś ć 
świadectwa z uczęszczania do szko ły uczyn i ć zależną w i ę c e j 
od p o s t ę p ó w w s z k o l e aniżeli od p r z y p a d k u i szczęścia, o d g r y ­
wa jących n i e r a z ważną rolę p r z y e g z a m i n a c h . 

Sposoby do przeprowadzenia programu. N i e d z i w i ł b y m 
się g d y b y n i e j eden z c zy te ln ików, n i e co n i e dowierza ł , c z y 
t e n wy łuszczony p r o g r a m i s t n i e j e n ie t y l k o n a p a p i e r z e , l e c z 
d a się rzeczywiśc ie przeprowadz i ć , d l a t e g o w i n i e n e m jeszcze 
k i l k a s ł ów wyjaśnienia , w j a k i sposób odtąd g o w 5 - iu p ó ł r o ­
c z a c h po d o t y c h c z a s o w e m doświadczen iu w i s toc i e p r z e p r o ­
w a d z i ć będzie można, s k o r o dotąd p o d o b n y rozk ład n a u k już 
się w przec iągu 4-ch pó ł roczy przeprowadza ło . Z a m i e r z o n e 
z m i a n y odnoszą się, j a k j u ż w s p o m n i a ł e m , n ie do r o z s z e r z e n i a 
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z a k r e s u szkół , lecz do pogłębienia w y k ł a d a n y c h przedmio tów , 
łatwiej więc to d a się w większej ilości semestrów p r z e p r o ­
wadz i ć , a p r z e z z a p r o w a d z e n i e w wyższych k l a s a c h m i a n o ­
w i c i e l i c z n y c h powtórzeń będzie m o ż n a s t a r s z y m u c z n i o m 
p r z y s w o i ć l e p s z y pog ląd n a ca łość i u łatwić i m p r z e t r a w i e n i e 
p r z e d m i o t u . Zresztą sięgają obok s u r o w e j d y s c y p l i n y s z k o l ­
nej w y m a g a n i a s t a w i a n e co do u w a g i i skrzętnej pilności 
u c z n i ó w t a k w s z k o l e j a k i w d o m u b a r d z o d a l e k o . N i e żąda 
się w p r a w d z i e o d n i c h w w i e l u szkołach, żeby i p o z a 8-go-
dzinną natężoną pracą w s z k o l e jeszcze n a d p r o j e k t a m i w d o ­
m u ślęczeli-, dość j u ż mają do c z y n i e n i a c i z n i c h , co są n ieco 
z a c o f a n i l u b m n i e j z d o l n i , g d y p o z a szkołą poświęcą parę go ­
d z i n c z a s u n a p r z e r a b i a n i e t e o r e t y c z n y c h przedmio tów . Z r o ­
z u m i e n i e w y k ł a d ó w ułatwia i m się w każdy m o ż l i w y nie t y l ­
k o d l a r o z u m u ale i z m y s ł ó w przystępny sposób , n p . p r z e z 
b a r d z o bogate wyposażen ie szkół w mode le i r y s u n k i w z o r o ­
w e ; da le j d o s t a r c z a się u c z n i o m w y b o r n y c h podręczn ików, 
p r z y k t ó r y c h d y k t o w a n i e w y k ł a d ó w staje się z b y t e c z n e m ; po ­
d e j m u j e się z u c z n i a m i często w y c i e c z k i n ie t y l k o do i n t e r e ­
sujących b u d o w l i , w n i e d a l e k i m obrębie w y k o n y w a n y c h , lecz 
i do z n a m i e n i t y c h b u d y n k ó w , d r ó g że laznych l u b kana łów, 
j u ż w n o w s z y m czas ie w y k o n a n y c h l u b z a c h o w a n y c h z c z a ­
s ó w d a w n y c h . 

K a ż d e m u z n a u c z y c i e l i z a l e c a się j a k o j e d e n z na jważ ­
n i e j s z y c h o b o w i ą z k ó w , ażeby przeszedł swó j o b o w i ą z k o w y 
w y k ł a d , a n i e zapuszczał się n i e p o t r z e b n i e n a z b y t t r u d n e , 
p o z a obręb t e c h n i c z n e j szkoły średniej wykracza jące z a d a n i a . 
0 i l e b y te j , zwłaszcza u m ł o d s z y c h n a u c z y c i e l i , powtarzające j 
się w a d z i e , częsta k o n t r o l a wśród s e m e s t r u ze s t r o n y k i e r o w n i ­
k a zakładu c h w i l o w o zapob iedz n ie miała, s ta łoby się t e m u 
zadość p r z y n a j m n i e j po zakończeniu s e m e s t r u p r z y w y s t a ­
w a c h z p r a c u c z n i ó w , urządzanych d l a p o u c z e n i a się w z a ­
j e m n e g o w g r o n i e n a u c z y c i e l s k i e m , a n i e k i e d y także d l a 
szerszej publ iczności , c e l e m z a p o z n a n i a j e j bliżej z u s t r o j e m 
1 z a d a n i a m i szkoły . D o p ó k i m e t o d a n a u c z a n i a w p e w n e j g a ­
łęzi n i e m a jeszcze j a s n o wykreś lonej d r o g i , j a k to n p . z a c h o ­

dzi ło p r z y n a u c e o f o r m a c h a r c h i t e k t o n i c z n y c h l u b p r z y 
w p r o w a d z e n i u w życ ie w y d z i a ł ó w inżynierskich, t a m kazało 
m i n i s t e r y u m przedkładać sobie z każdej szkoły prace, w te j 
gałęzi sporządzone, i p o t e m rozsyłało je do o d p o w i e d n i c h 
szkół do ściślejszego rozważenia w g r o n a c h n a u c z y c i e l s k i c h . 

Z tego rozpoznać można, w j a k z n a c z n y m s t o p n i u do 
p r z e p r o w a d z e n i a w z o r o w e j o r g a n i z a c y i szkół t a k i c h p o t r z e b ­
n a j es t d ługoletnia t r a d y c y a , którą się p o w o l i i p rzez usilną 
a wszechstronną pracę z d o b y w a . 

Zakończenia. Średnie s z k o l n i c t w o t e c h n i c z n e w P r u s a c h 
w z o r o w a ł o się d a w n i e j p o d n i e j e d n y m w z g l ę d e m n a s z k o l ­
n i c t w i e a u s t r y a c k i e m i po łudn iowo -n iemieck iem; do P r u s 
śc iągano p i e r w o t n i e także z po łudnia l i c z n y c h n a u c z y c i e l i ; 
ale z w y k l e p r z e r a b i a n o z a g r a n i c z n e w z o r y n a w ł a ś c i w y d l a 
s iebie sposób . 

Tą zabiegl iwą a wytrwałą pracą p r z y w i e l k i c h n a ­
kładach stanęło średnie s z k o l n i c t w o t e c h n i c z n e w P r a s a c h , 
obecnie po większej części upaństwowione , ale z m a r n y c h p o ­
czątków wyros łe , w n ied ług im s t o s u n k o w o czas ie n a t a k i m 
s t o p n i u r o z w o j u , iż m o ż n a sobie t e r a z zadać p y t a n i e , c z y t u 
uczeń n ie prześcignął j u ż swego n a u c z y c i e l a . Umyś ln ie n ie 
potrącałem o ustrój t a k i c h szkó ł t e c h n i c z n y c h w G a l i c y i , 
0 k t ó r y c h n a p o d s t a w i e dos tępnych każdemu p r o g r a m ó w 
m o ż n a b y n i e j e d n o powiedz ieć , lecz w o l ę , n ie czując się do 
tego p o w o ł a n y m , n i e zapuszczać się w i c h bliższą kry tykę , 
g d y ż sądzę, iż s t o sownie j b y b y ł o , żeby o n i c h t u g łos zabrał 
który z k o l e g ó w g a l i c y j s k i c h . 

D a l e k i też j e s t em od u d z i e l a n i a co do ukształtowania 
się s z k o l n i c t w a t e c h n i c z n e g o w Kró l e s tw ie r a d jakichś , p o z o ­
s t a w i a m racze j t u b y l c o m s a m y m w y p r o w a d z e n i e w n i o s k ó w 
z tej r o z p r a w y n a j o d p o w i e d n i e j s z y c h , a kończę ją t e m ser-
d e c z n e m życzeniem, ażeby się to s z k o l n i c t w o w r ó ż n y c h k i e ­
r u n k a c h rozwinę ło w Kró l e s tw ie k u p o d n i e s i e n i u d o b r o b y t u 
j a k najprędzej i na jświetnie j , a w y t w o r z y ł o s a m o i s t n y , s i l n y 
1 czujący się w swej samodzielności t e c h n i c z n y s t a n średni. 

Wiadomości techniczne i przemysłowe. 
Odkurzanie wozów kolejowych. 

Najstarszy zakład do odkurzania wozów kolejowych zapomocą 
prądu powietrza zbudowało berlińskie Towarzystwo maszyn (da­
wniej L . Schwartzkopf w Berlinie) . W ó z kolejowy ustawiono na fun­
damencie murowanym, silnik elektryczny poruszał powietrzną pom­
pę ssącą, czerpiącą powietrze przewodem podziemnym, skąd się roz­
chodziły przewody boczne zakończone smoczkami ssącymi różnych 
kształtów. T e n sj'stem przyjęły: dr . żel. Państwowa Włoska, F r a n ­
cuska Północna, droga Paryż-Lugdun-m. Śródziemne, Orleańska 
i t. p. N a dr . Orleańskiej na czasie zyskano 73%, na stacyi w P a ­
ryżu (Quai d'Orsay) przez rok zaoszczędzono 6 7 9 0 fr . , na stacyi 
zaś Austerlickiej 2 7 0 0 fr. 
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W niektórych zakładach Niemiec, pompę ssącą zastąpiono 
smokiem parowym K O R T I N G ' A , CO także stosuje towarzystwo P u -
rofak w W i e d n i u . 

P r z y tych wszystkich urządzeniach pomiędzy miejscami ssa­
nia a pompą wstawiono filtr tkaninowy, wodny z cieczą odkażającą, 
niekiedy przewody są nagrzewane w celu niszczenia żarem zarodków. 
Odległość pomiędzy smoczkiem a filtrem nie powinna przekraczać 
2 0 0 mm; przy odległościach większych, pył nie jest pociągany 
skutecznie. 

W kątach, ciasnocie i miejscach niedostępnych, przystawia­
nie smoczków do przedmiotów jest utrudnione, wówczas oprócz pom­
py ssącej ustawiają sprężacz powietrzny rozluźniający pył i inne 
zanieczyszczenia grubsze, lecz przez to koszt urządzenia wzrasta. 
G d y jednak łączy się rozluźnianie z ssaniem, koszt daje się zmniej­
szyć. Przyrząd B O R S I G ' A , spełniający obie te czynności, pokazano 
na rysunku. Przewodem a dopływa powietrze sprężone: po przej­
ściu przez kurek trój przelotowy b, część powietrza płynie dalej, 
przechodzi przez otworki e i rozluźnia pył osadzający się na podu­
szkach siedzeń i innych częściach wozu. Część większa powietrza 
odnogą c (smoczek powietrzny) wchodzi do przewodu g i pod wpły­
wem zniżki ciśnienia pociąga kurz za sobą. 

Zakład według tego systemu urządzono w K o l o n i i temu lat 
trzy i daje wyniki dobre. Silnik elektryczny wprawia w ruch sprę­
żacz 4 -o c y l . B O U S I G ' A , przewód żelazny 2 0 0 m długi i 5 0 mm 
w świetle zapomocą rękawów giętkich doprowadza powietrze sprężone 
do 6 wj-lotów dmuchawkowych; tam też pomieszczono filtry. W celu 
wyrównania ciśnień wstawiono dwa zbiorniki powietrza, w miejscach 
zaś dogodnych umieszczono chwytacze oleju. W r a z z przewodami 
elektrycznymi drutowymi, koszt całego urządzenia wyniósł 8 0 0 0 
marek; że zaś w przyszłości zakład zamierzają rozszerzyć, wprowa­
dzić wiele ulepszeń i t. p., koszt całkowity ma wynieść 1 3 0 0 0 mar. 

(Z. d. B. M 35 r. b., str. 246). — sk— 

Katastrofa przy składaniu mostu kolejowego w Kolonii. 
P r z y budowie nowego mostu kolejowego na Renie pod K o l o ­

nią ') zdarzyd się w d. 9 lipca r. b. następujący wypadek. Podczas 
składania przęsła głównego o rozpiętości 1 6 5 m (przęsło to ma być 
łukowe ze ściągiem) załamał się w środku dźwigar pomocniczy kra­
towy o rozpiętości 6 0 m (rys. 1 i 2 ) , który miał jedynie służyć za 
rusztowanie do złożenia i znitowania przęsła głównego. Dźwigar 

') Zaznaczyć należy, iż nie jest to nowy most jednocześnie ko­
lejowy i drogowy, który buduje się w samej Kolonii tuż obok dwor­
ca centralnego. 
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ten, spoczywający na palach drewnianych, runął w wodę w chwili 
g d y jeden z dźwigów, którymi się posługiwano przy podnoszeniu 
części składowych przęsła głównego, stał nad jego środkiem. Ogó­
łem wpadło do wody 40 robotników a z tej liczby aż 7 straciło ży­
cie. N a razie nie ustalono jeszcze, co było powodem katastrofy, 
w każdym jednak razie zaznaczyć należy, iż już przed wypadkiem 

nie wykryła żadnych wad i niewłaściwości w ustroju dźwigarów 
pomocniczych i składa całą winę na znaczne podmycie dna rzeki 
w tem miejscu przez silny prąd, co miało spowodować zmniejszenie 
siły nośnej pali a co zatem idzie i zawalenie się dźwigara. Zdawało­
by się jednak iż wiadomość ta jest mało prawdopodobna, gdyż w ta­
kim razie dźwigar nie uległby załamaniu w środku, lecz zesunąłby 

Rys . 1. 

na żądanie zarządu budowy mostu przedsiębiorca wzmocnił dźwigar 
pomocniczy; albo więc wzmocnienie to nie było dostateczne, albo też, 
jak twierdzą niektórzy, nieopatrznie usunięto, w celu ułatwienia so­
bie roboty przy składaniu, część tężników pomiędzy pasami górnymi 
tego dźwigara. Pisma miejscowe podają wiadomość, iż na razie k o ­
misya urzędowa wydelegowana do zbadania przyczyn tego wypadku 

Rys . 2. 

się jedynie do wody. P r z y spadaniu do rzeki dźwigar pomocni­
czy uszkodził również i pozostałą część rusztowań, musiano więc 
przerwać roboty. J a k przypuszczają, wypadek ten o cały rok opóźni 
termin wykończenia mostu. 

(Z. d. V. d. I. J * 29 r. b., str. 1179). St. K. 

K Ę O N I K A B I E Ż Ą C A . 
Podróż największą balonem tak ze względu na czas, jako też 

i odległość, odbył d. 1 lipca r. b. z powodzeniem v. Zeppelin. W y r u ­
szywszy z Friedrichshafen o godz. 71/, rano, płynął z nawrotami po­
nad Konstancyą, Szafuzą, Lucerną, jeziorem 4-ch kantonów do Kiiss-
nacht. W podróży powrotnej przebył jezioro Zug, jezioro Z u r y c h -
skie na całej jego długości, minął Zurych i Winterthur. Podróży 
sprzyjała pogoda, czasami przerywana wiatrami wstecznymi; podróż 
trwała 12'/2 godz. i odbyła się bez wypadków. 

Prędkość największa: 15,3 m/sek., droga przebyta 350 km, naj­
większe zaś wzniesienie 750 m. Zachowanie się sterów i innych czę­
ści mechanicznych było dobre. 

Zeppelin wylądował w Friedrichshafen bez trudności. 
{Z. d. V. d. I. Na 28 r. b., str. 1139). — sit— 
Przecinanie mostu tlenem. W nocy z d. 13 na 14 listopada 

1907 r., statek parowy transatlantycki „Virginia", wpływając do por­
tu w Hawrze, tak silnie uderzył w most o rozpiętości 250 m i szero­
kości 7 m, a ważący 250 t, że wzniósł go z podpór, zgiął i przesunął 
o 20 cm. Most ten zbudowany był na kanale, łączącym z sobą przy­
stanie Eure i Bellot. Podówczas w przystaniach stało 30 okrętów, 
z tych 10 gotowych do wyruszenia w podróż morską, wskutek jednak 
wypadku przejść one przez kanał nie mogły. Członkowie zarządu 
portu i inżynierowie, nasunięcie ponowne mostu na opory w czasie 
krótkim uznali za rzecz niemożliwą do uskutecznienia i osądzili, iż 
najwłaściwszem byłoby części uszkodzone zastąpić nowemi. Przy 
użyciu pił, dłut i t. p. wykonanie tych robót zajęłoby 8 dni, co wobec 
potrzeby odpłynięcia 10 statków gotowych byłoby za długo, przeto 
firma Braci Caillard podjęła się tego dokonać zapomocą przecinania 
tlenem. D n i a 15 listopada usunięto części spoczywające na przyczół­
kach, wtedy dwa statki transportowe, obciążone wodą, podpłynęły 
pod most, i po usunięciu obciążenia o tyle się wzniosły, że most na 
nich spoczął. Wówczas tlenem przecięto wszystkie połączenia i most 
całkiem swobodny, mógł na statkach w miejsce ustronne być prze­
wieziony, przez co w d. 16 listopada o godzinie 9 rano przeszkody, 
tamujące ruch okrętów, zostały usunięte. 

Cała robota zajęła 20 godzin. —sk— 
Wytwórczość światowa ołowiu w r. 1906 wyniosła 990244 t, 

była przeto o 10000 t mniejsza niż w dwóch latach poprzednich. 
Z tego przypada na Stany Zjednoczone A m e r y k i Półn. 332282 t, na 
Hiszpanię 145470 ł, na Niemcy 140246 t, Australię 92505 ł i Meksyk 
83500 t. Kraje z dużo mniejszą wytwórczością są: Francya 26600 t, 
Wielka Brytania 24323 t, Belgia 23765 t, Włochy 21218 (, Kanada 
16 673 t. W Rosyi wydobyto jedynie 250 t, wreszcie w Ameryce Po­
łudniowej 191 t. 

Cena ołowiu od r. 1904 wciąż wzrasta: z 24,9 marek za 100 kg, 
płaconych na rynku w Kolonii , zwiększyła się do 35,84 m., lub też 
za tonę angielską na rynku w Londynie z 4,45 f. st. do 5,78 f. st. 

(B. I. Ztg. JSS 4 r. b., str. 55). —sk— 
Utworzenie odlewów ścisłych z miedzi i jej stopów. Miedź 

roztopiona i odlana, po ostygnięciu posiada wiele miejsc pustych, 
które po obrobieniu odlewu stają się widoczne, przez co powstają 
straty materyalne, spowodowane ubytkiem materyału i daremną ro­
botą. Przyczyna tych wad polega głównie na tem, że miedź czysta, 
jej stopy, jak wreszcie wszystkie prawie metale w stanie roztopionym 
utleniają się, gazy przeto tworzące się przy zmianach chemicznych 
sprawiają, że przy stygnięciu nie mając ujścia na zewnątrz, pozo­
stają w metalu, tworząc pęcherze. 

W celu zaradzeniu temu, Konrad Gautsch z Monachium zaleca 
dwuwęglan sodu, przez co tlenki zostają usunięte, lecz wówczas nadto 
do miedzi można dodać duży procent ciał obcych, np. żelaza lub stali, 
przyczyniających się do zwiększenia twardości, ścisłości i ciągliwości. 
Dodatek sody wynosi 0,2—0,4%: z tego połowę dodają do metalu 
przed jego roztopieniem, resztę zaś po przeprowadzeniu w stan ciekły. 

(T. W. H 5 r. b., str. 111) — sk-
Zmniejszenie spożycia wody w zakładach silnikowych wodnych. 

Do zmniejszenia rozchodu wody w chwilach mniejszego zapotrzebo­
wania prądu, np. nocą, firma braci Sulzer z Winterthur wodę zby­
teczną, zapomocą pompy o ciśnieniu Wysokiem (piętrowej), poruszanej 
elektrycznie prądem pochodzącym z sieci, wtłacza do zbiornika gór­
nego, z którego czerpią przy zwiększonym rozchodzie energii. Sposób 
ten po raz pierwszy zastosowano w stalowni Creva Luino we Wło­
szech, w dużym zaś zakresie zastosowano go w elektrowni Olten 
Aarburg w Szwajcaryi, gdzie ustawiono początkowo 10 turbin po 
300 k. p. mocy, wykonywających 28,5 obr./min., następnie zaś zakład 
został powiększony. W tym celu w odległości 970 m od zakładu i na 
poziomie 300 m wyższym urządzono zbiornik 43,6 m długi i 43,4 sze­
roki, mieszczący około 12000 >n3 wody. Gdy zapotrzebowanie prądu 
maleje, wodę zbyteczną, zapomocą pompy trzypiętrowej wirowej 
800 k. p. mocy wtłacza się do zbiornika przewodem 1000 m długim; 
pompa zaś, wykonywując 1200 obr./min., dostarcza na sekundę 133 t 
wody, która w chwilach pracy wzmożonej pędzi turbinę systemu 
Piccard, Pictet i S-ka z Genewy, 950—1200 k. p. mocy. P r z y obciąże­
niu pełnem sprawność wynosi 78°/ 0 . 

(B. I.-Ztg. Na 4 r. b., str. 52). — sk— 
Sprostowanie. W J6 31, str. 386, szp. I, w artykuliku „Droga żelazna Rosyjsko-

Indyjska", w. 8 od g., zamiast: Nuszyrwan, Laknan, Koroki, winno być: Chaman, Luknow, Ka-
raczi; szp. II, w art. „Balon wojenny niemiecki1*, w. 22 od g., zamiast: Reimscbendorf, winno 
być: Reinickendorf. 
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A R C H I T E K T U R A . 
C Z T E Ę Y N O W E K A T E D Ę Y . 

Z t y c h l u b o w y c h o k a z y i , zresztą p r a w i e i d e n t y c z n y c h , 
m i a n o w i c i e p r z e ł o m ó w w d z i e j a c h k r a j u — Paryż , B e r ­
l i n i B u d a p e s z t r ozpoczę ły w os tatn ie j p o ł o w i e X I X w . 
b u d o w a n i e k o ś c i o ł ó w k a t e d r a l n y c h ; do tego rzędu 

p r z y b y w a i L o n d y n , wznoszący o l b r z y m i g m a c h , a b y zaćmić 
wspania łość d o t y c h c z a s o w y c h p r z y b y t k ó w w i a r y n a w y s p a c h 
"Wie lk i e j B r y t a n i i . B u d o w l e te p r z e k a z a n e zostały do użytku 
p u b l i c z n e g o d o p i e r o w c iągu o s t a t n i c h p a r u l a t . W z n o s z o ­
n e — w o b e c postępu t e c h n i k i — n a z b y t d ł u g o , b y ł y one 
świadkami śmierci b u d o w n i c z y c h — t w ó r c ó w s w o i c h , którzy , 
j a k również i p o k o l e n i e , wspó łczesne rozpoczęc iu p r a c , n ie 
u j r z e l i i c h końca . 

Przerós łszy oczywiśc ie miarę dzieł p o w s z e d n i c h samą 
skalą swoją, poch łonąwszy o l b r z y m i e k o s z t a , pozostaną one 
j e d n a k , j a k o znamię c z a s u — świadec twem ubós twa j ego 
w d z i e d z i n i e samo is tne j twórczośc i a r c h i t e k t o n i c z n e j . D z i e ­
ła, p o k r e w n e i m skalą i p r z e z n a c z e n i e m , z c zasów o d l e g ł y c h 
z w y k ł y i m p o n o w a ć n a m s k o j a r z o n y m na jwiększym wys i ł ­
k i e m i n w e n c y i s t y l o w e j i współczesne j t e c h n i k i b u d o w n i ­
cze j . B R A M A N T E W S. M a r i a d e l F i o r e i M I C H A Ł A N I O Ł W k a ­
t edrze P i o t r o w e j przerośli o w i e l e odwagą p o m y s ł ó w s w o i c h 
u b o g i n a o g ó ł s t a n t e c h n i k i ó w c z e s n e j , a w dzie łach s w y c h 
nieśmierte lnych d a l i wzór w i e k o p o m n y . 

O d w i e k u X I X - g o należałoby się spodz iewać n ieco 
w i ę c e j , niż to , co pozos tawi ł on ze s z t u k i a r c h i t e k t o n i c z ­
nej w t y c h — p r z e z t radycyę , z p r z e z n a c z e n i a swego po wsze 
c zasy , p rzodu jących p r z y b y t k a c h w i a r y . S a m a s k a l a t y c h 
n o w y c h k a t e d r n i c n ie m ó w i — prócz o ho jnośc i l u d z i o f i a r ­

n y c h . S z t u k a a r c h i t e k t o n i c z n a u c z u c i o m i c h n i e d o t r z y ­
mała k r o k u . N i e d o ś ć tego : z t y c h l u b o w y c h p r z y c z y n n ie 
u ś w i ę c o n o t rądycy i i w e w s z y s t k i c h cz terech w y p a d k a c h n i e 
s k o r z y s t a n o — w b r a k u własnej i n w e n c y i — z d o t y c h c z a s o ­
w e g o d o r o b k u n a r o d o w e g o . 

F r a n c y a j a k b y zapomniała o perłach swo jego g o t y k u 
i s ięgnęła w p r a w d z i e również do własnej k r y n i c y m o t y w ó w 
( P e r i g u e u x ) , l ecz o z a b a r w i e n i u o b c e m , bo b i z a n t y j s k i e m . 

A n g l i a — t a p a n i n a d p a n i a m i w d z i e d z i n i e g o t y k u k o ­
śc ie lnego, pogardz i ła t y m s k a r b e m s w o i m i zamierzyła p r z e ­
nieść obcy k l i m a t o w i je j świat f o r m do własnego o t o c z e n i a : 
o i l e p o n ę t n y m b y ł p o m y s ł ten i d e o w o (p ierwsze k r o k i c h r z e ­
ści jaństwa, o t y l e w o b e c współczesnośc i w y b ó r t e n w y d a ć 
się m u s i c h y b i o n y m . 

R ó w n i e ż chyb i ł i B e r l i n , dostrajając g m a c h do otocze ­
n i a ( z a m e k królewski , m u z e a ) ; n a d t o , uniós łszy się w s w o i m 
Parademarsch^u, w p a d ł w z d e c y d o w a n y w y r a z powiewają ­
cej chorąg iewkami h a l i w y s t a w o w e j . 

N i e dopisa ł i B u d a p e s z t : dz ie ło , skądinąd zupełnie po ­
p r a w n e , n i c z e m się n i e p r z y c z y n i do p o m n o ż e n i a s k a r b u w ę ­
g i e r s k i e j k u l t u r y n a r o d o w e j . 

K i e d y w d a w n y c h w i e k a c h n a r o d y , w u n i e s i e n i u r e l i -
g i j n e m znosząc k r w a w y g r o s z do s k a r b o n y b u d o w n i k ó w 
s w o i c h , o t r z y m y w a ł y w z a m i a n p o d z i w budzące i w nas 
j eszcze dzieła, w w i e k u X I X - y m a r c h i t e k t u r a e k l e k t y c z n a , 
posi łkująca się w y u c z o n e m i f o r m a m i d a w n e m i , a n i e oddają­
c a ducha epoki, w k a t e d r a c h t y c h dała d o b i t n e w z o r y swoje j 
s z t u k i . K. H. 

I. K a t e d r a , S a c r e - C o e u r w P a r y ŻUL. 
(z 7-ma rys. w tekście). 

Sto jąc p r z e d wspania łym g m a c h e m kośc io ła „Najświęt ­
szego S e r c a " w Paryżu , m i m o w o l i p y t a m y się: „ c z y s z t u k a 
j e s t zwierc iad łem odbi ja jącem l u d z i i spo łeczeństwo w s p ó ł ­
czesne?" 

D o p i e r o w X I X - y m w i e k u zaczął się w e F r a n c y i n a d o ­
bre r u c h w k i e r u n k u s z t u k i a r c h i t e k t o n i c z n e j , przywraca ją ­
cej s z a c u n e k d l a a r c h i t e k t u r y f r a n c u s k i e j średniowieczne j . 
R e z u l t a t e m tego r u c h u jest ca ły szereg b u d o w l i n o w o c z e -

j l II i f i l l l 0 1S IM 10 

Rys. 1. Rys. 2. 
Rzuty poziome fundamentów, podziemia (krypty) i kościoła Sacre-Coeur w Paryżu. 

Rys. 3. 
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s n y c h , p r o j e k t o w a n y c h i w y k o n a ­
n y c h w s t y l a c h średniowiecznych . 
W b u d o w n i c t w i e k i l k u o s t a t n i c h 
l a t dziesiątków w z n i e s i o n o w P a r y ­
żu kośc io ły : Ś , K l o t y l d y ( 1 8 4 6 — 
1857), S . E u g i e n i u s z a ( 1 8 5 5 ) , Ś . B e r ­
n a r d a (1858—1861) , Ś . J a n a B a p t y ­
s t y (1854 — 1859), Strzałę i z a k r y -
styę p r z y „ N o t r e - D a m e " (1859 — 
1860), kośc ió ł S. A m b r o ż e g o (1863 — 
1869), Ś . A u g u s t y n a (1860—1868) , 
S. P i o t r a n a M o n t r o u g e , oprócz t e ­
g o w i e l e b a r d z o k o ś c i o ł ó w w i ę k ­
s z y c h i m n i e j s z y c h n a p r o w i n c y i . 
W s z y s t k i e te b u d o w l e kościelne 
świadczą o z w r o c i e o p i n i i w a r c h i ­
t e k t u r z e k u w i e k o m średnim. D z i a ­
ła lność i g e n i a l n e prace V I O L E T 
L E D U C ' A spełniają się też w t y c h 
m n i e j więce j c z a s a c h ; n a porządku 
d z i e n n y m b y ł y w i e l k i e r e k o n s t r u k -
c y e z a m k ó w średniowiecznych i k o ­
ś c i o ł ów ; k o n s e r w a c y a z a b y t k ó w h i ­
s t o r y c z n y c h nabrała żywotnośc i i 
doświadczenia . 

B u d o w a kośc io ła „Najświętsze­
go S e r c a " w P a r y ż u przypadła p o 
r o k u 1870, po okropnośc iach w o j n y 
i w o t o w a n ą była p r z e z Z g r o m a d z e ­
n i e N a r o d o w e . Myś l f r a n c u s k a , m a ­
j ą c wznieść tę świątynię pamiątko ­
wą, wypowiedz ia ła się w a r c h i t e k ­
t u r z e romańsko -b izanty j sk ie j . N a ­
w e t n i e tę architekturę a k l i m a t y z o -
waną n a p o ł u d n i o w y m z a c h o d z i e 
F r a n c y i ( P e r i g u e u x ) o b r a n o d l a te ­
go kośc io ła , l ecz architekturę b i z a n ­
tyjską wschodnią, zmodernizowaną romańszczyzną nowocze ­
sną. D l a c z e g o ? P y t a n i e t a k i e n a s u w a się s p r a w o z d a w c y 
z wrażeń, j a k i e b u d z i wspania ły i p iękny g m a c h kościo ła 
„Najświę tszego S e r c a " w P a r y ż u . 

F r a n c y a w y t w o r z y ł a u s ieb ie w d o m u , w s w o j e m sercu 
( I s l e - d e - F r a n c e ) , w ł a ­
sną architekturę X I I 
i X I I I w i e k u ; p o s i a d a 
tej a r c h i t e k t u r y n a j ­
piękniejsze i na j c e l ­
n i e j sze w z o r y . Cała 
d r o g a p r a c y i pos tępu 
w tej a r c h i t e k t u r z e 
m a w e F r a n c y i swo je 
najświetniejsze p r z y ­
k ł a d y . D l a c z e g o n i e 
s ięgnięto po m o t y w y 
do tej s k a r b n i c y s w o j ­
sk ie j ? 

Z d a r z e n i e to w a r ­
c h i t e k t u r z e o s t a t n i c h 
czasów t łumaczy się 
całą wiązką p r z y c z y n , 
p o z o r n i e n i e r a z n a w e t 
n i e z n a c z n y c h . P r z e ­
d e w s z y s t k i e m w s p r a ­
w i e b u d o w y kośc io ła 
„ N a j świętszego S e r c a " 
g ł ó w n ą rolę odegrała 

.chęć w z n i e s i e n i a po ­
m n i k a , k t ó r y b y b o g a c ­
t w e m i m p o n o w a ł P a ­
ryżowi , c o b y odznacza ł się kształtami b i jącymi w o czy , w n ę ­
t r z e m d e k o r o w a n e m w s p a n i a l e m o z a j k a m i i m a r m u r a m i . K o ­
p u ł y po w s z y s t k i e c z a s y robi ły k o n k u r e n c y ę a r c h i t e k t u r z e 
g o t y c k i e j , p r z e z s w o j e wnętrze obszerne , p r z e z okazałość 
i m a s y w n o ś ć zewnętrzną. 

T r z e b a też wziąć p o d u w a g ę , że d ługie w i e k i r e n e s a n s u 
f r a n c u s k i e g o utrwal i ły szkołę nieprzystępną d l a a r c h i t e k t u r y 

Rys. 4. Lice główne katedry podług projektu arch. Rbadie. 

Rys. 5. Widok perspektywiczny katedry podług projektu arch. Rbadie. 

średniowieczne j , szkołę , która u m i a ­
ła korzystać z n a b y t k ó w k o n s t r u k c y i 
średniowiecznej kośc ie lnej , lecz s t r o ­
iła się g u s t e m w ł o s k i m X V - g o w i e ­
k u . G d y zaś i ten o s t a t n i g u s t i r o ­
dza j zaczął się starzeć i p rzeżywać , 
to l e d w o d o p i e r o w X I X - y m w. z a ­
częto poważnie j s zacować z a b y t k i 
średniowiecza i n a w o ł y w a ć do i c h 
k o n s e r w a c y i . 

Mało co d a w n i e j j a k p r z e d p ó ł 
w i e k i e m rozpoczęto o p o z y c y ę gorą­
cą ( V I O L E T L E D u c ) p r z e c i w k i e r u n ­
k o w i A k a d e m i i , p r z e c i w z o r g a n i ­
z o w a n y m s t u d y o m f r a n c u s k i m w 
R z y m i e i p r z e c i w t a k z w a n e j „ N a ­
g r o d z i e R z y m u " . T y c h j e d n a k n o ­
w y c h g ł o s ó w z a reformą A k a d e m i i 
znać b y ł o j eszcze n i e w i e l e , że w r . 
1874 n a k o n k u r s i e n a g r o d z o n o p r o ­
j e k t kośc io ła „Najświę tszego S e r c a " 
z a p r o j e k t o w a n y w s t y l u b i z a n t y j ­
s k i m a k a d e m i c k i m . 

W w a r u n k a c h k o n k u r s o w y c h 
n a p r o j e k t kośc io ła „Na j świę t szego 
S e r c a " n a „Buttes M o n t m a r t r e " n i e 
b y ł o w z m i a n k i o s t y l u , a j e d n a k j u ż 
w założeniu k o n k u r s u była myś l z a ­
p r o j e k t o w a n i a kośc io ła tego w s t y l u 
w s c h o d n i m o p ięc iu kopu łach . T a 
myś l u p r z e d n i a p r z e j a w i a się w są­
d z i e k o n k u r s o w y m , który n a g r a d z a 
p r o j e k t p i e r w s z y i r o z d a j e 3 n a g r o d y 
również p r o j e k t o m romańsko -b i -
z a n t y j s k i m , o pięciu k o p u ł a c h 
w s c h o d n i c h . C o w i ę c e j , — w m o t y ­
w a c h sądu z n a j d u j e m y w z m i a n k ę 

p r z y p r o j e k c i e a r c h i t e k t a C O I S E L ' A , że p r o j e k t j e g o p o m i m o 
piękności swo je j p r z y p o m i n a kształtami kośc ió ł z w y k ł y . 

T w ó r c ą p r o j e k t u n a g r o d z o n e g o n a k o n k u r s i e i p r z e ­
z n a c z o n e g o do b u d o w y b y ł a r c h i t e k t A B A D I E , g e n e r a l n y 
i n s p e k t o r n a r o d o w y c h p o m n i k ó w s z t u k i , k i e r o w n i k g ł ó w n y 

o d b u d o w y kośc i o ła w 
B e r g e r a c i r a t u s z a 
w A n g o u l e m e , r e s t a u ­
r a t o r kośc io ła S . F r o n t 
w P e r i g u e u x . 

A B A D I E W s w o i m 
czas ie b y ł też l a u r e a ­
t e m A k a d e m i i i z w y ­
cięzcą „ N a g r o d y r z y m ­
s k i e j " ( p r i x de R o m e ) . 
N a g r o d ę tę o d c z u w a 
się w p r o j e k c i e kośc io ­
ła „Na jświę tszego S e r ­
c a " ; o d b i j a się o n a w 
tej p o m p i e l i c z n y c h k o ­
pu ł i kopułek , w p l a n i e , 
r o z w i n i ę t y m do ostat ­
n i c h k o n s e k w e n c y i d e ­
k o r o w a n i a k a p l i c a m i 
krzyża g r e c k i e g o . P l a n 
m i m o to j es t r z y m ­
s k i i z n a k o m i t y a r ­
c h i t e k t a r t y s t a o b m y ­
ślił w n i m wszelką m o ­
żliwą lekkość i wdzięk , 
bijące w o czy w z g l ę d ­
ną szczupłością f i l a ­

r ó w g ł ó w n y c h , dźwiga jących c iężary o g r o m n e . N i e ziścił 
w n i m a r c h i t e k t dążenia a r c h i t e k t u r y średniowiecznej f r a n ­
c u s k i e j , nakazującej „ m a x i m u m obszerności i światła p r z y 
m i n i m u m zużytego materya łu " . S t y l o b r a n y n i e pozwala ł 
n a w y k o n a n i e tego p r z e p i s u . 

(C. d. n.) J. DzieJcoński. 

Wydawca Maurycy Wortnian. .Redaktor odp. Jakób i le i lpern . 
D r a k Rubieszewskiego i Wrotnowskłego, Włodzimierska Ni 3 (Gmach Stowarzyszenia Techników). 
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